stedaktor | jago zastępca przyjmuje 
od godza 1,42 pa podać niu. 

warun p; i 
+RENUMEAWYA sijere a 
ulem numerów w administracji „Echa” 
4 zi, 10 gr. Odnoszenie do domów ál gr. 
Od dnia 1 stycznia 1934 r, prenumerata 
zamiejscowa s przesyłką pocztową wy: 


nonl poz. 60 gz, miea, lub 7 zł, kwart 
a: 


|. 


[JK 


staną wysłane odbitki fotograficzne przed 
ilawiające zniszczony przez lotników wło- 


enyan kich lazaret amerykańskiego Czerwonego 

5 yża w Dessie oraz ofiary tego bombardo- 
której Mania, Podpisany przez wszyskich amerykań 
m skich lekarzy į korespondentów protokół, za- 
Kl $ X 


Werający opis bombardowania lazaretu ame- 
kańskiego w Dessie wysłano już do posel- 
liwa Stanów Zjednoczonych w Addis Abebie. 
f W czasie bombardowania Dessie zabity 
slaf jeden z adjutantów cesarza, oficer abi- 
| Wiski Hatszuf. Znajdował się on o 3 kroki 
ledwie od cesarza, kierującego ogniem 


| Dolar 5.30 


Prywatnie dolar papierowy w żądaniu 
„w płaceniu 5.30 dolar złoty w żąda. 
tlu 9.03, w płaceniu 9.00 funt angielski w 
iu 26.15, w płaceniu 26,10, rubel zło. 
Yw żądaniu 4,80, w płaceniu 4.75, marke 
Niemiecka w żądaniu 1.40 w płaceniu 1.38; 
R 100 franków fr. w żądaniu 35.00, 


Bank Polski w godzinach porannych ku- 


owa? dołary po 5.28. funty angielskie po 
al 25.97. 


——X—> 


lekarze amerykańscy i szwedzcy 


BOMRAROOWINIE SZPITALI JENIE, 


WREN CZT GZ ZOE COZ 
MORALNY CIOS DLA WŁOSKIEGO DOWÓDZTWA, 


DŻIBUTTI, 9. 12. — Do Ligi Narodów dział zenitowych, 


gdy trafiony odłamkiem 
bomby padł trupem na miejscu. 

Tegoż dnia zraniony został ciężko dzien 
nikarz duński, korespondent kopenhaskiej ga- 
zety „Berlinske Tidende”, Wells, Grozi mu 
zakażenie krwi, 


Wreszcie lekarze szwedzkiego Czerwone. 
go Krzyża wysłali do zarządu w Sztokholmie 
depeszę z żądaniem, aby przed całym świa- 
tem cywilizowanym zaprotestowali przeciwko 
niesłychanemu pogwałceniu flagi Czerwone- 
go Krzyża przez włoskich łotników. 


Wczoraj odbył się pogrzeb 85-ciu do-. 
tychczasowych ofiar bombardowania m. 
Dessie, Są to prawie wyłącznie ludzie cy-- 
wilni. Ciała ich złożono bez trumien w jed 
nej bratniej mogile. 


Cesarz który obecny był na tym tragicz 
nym pogrzebie, wzruszony do głębi ode-- 
zwał się do stojących wpobliżu dziennika-- 
rzy: 

— I fo jest dzieło tych, którzy chcą szcze 
pić kulturę w Abisynji! 


W Addis Abebie, gdzie krążyły pogłoski 


Bonierajcię Czerwony Krui! 


Ponura zbrodnia w glinianej chatce. mamm 


206 KI Nr. 342 


CENY OGLOSZEN, 
Przed tukstem t j Imsa strona 40 gz. 
4 w. mm l tam, str. © tam, w takśch 
© gr. nokrologi 35 gr, zwycz, 16 gr. 
strona 10 iatów, drobne 12 gz. za wy- 
cas, dla poszukujących pracy 10 gr. 
uajinniejszą ogłoszenie L20 gr., dla 
oszrobot. 1 zł, Ogłoszenia dwukolorowe 
a 50 proc. drożej: ogłoszenia ragranicz- 
ae i trójkolorowe © 100 proa. drożej. 
ygłoszenia ndwokstów ryczałtem 25 mł 
Ceny egłoszań niedzielnych są © 15 procem 

droższe. 
tatw. mm w 1 łamie sser, 70 mm. (strona 
$łamów) w wydania prowiacjonotcem 75 go 
Za termin druku 1 treść ogłoszeń 
administracja nie odpowiada, P. K, O. 


Łódź, poniedziałek 9 grudnia 1935 r 
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obrączki we Wło 
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iż cesarz poniósł śmierć w czasie bombardo 
wania Dessie, na wieść o ocaleniu monar- 
chy odbyły się wczoraj uroczyste nabożeń- 
stwa dziękczynne. 

Działania wojenne na froncie północnym 
trwają. Czojowe oddziały armji rasa Mulu- 
gety, po skutecznym ataku, podeszły już do 
Makalli tak blisko, że mogą ostrzeliwać to 
miasto z lekkich dział. W tej chwili toczy 
się tam zażarta bitwa o posiadanie Makalli. 

Na froncie południowym panował wczo- 
raj względny spokój, gdyż fatalna pogoda 
zmusiła obie strony do zaniechania wszel- 
kiej akcji. 


Ye. = 
£ 
jay 
giyo M, 


tłskiywakik="- (WI OB- 
o brączki, któr 


żelazne 


Kapelan wojskowy błogosławi 


e mają zastąpić oddane 
skarb. narodowy obrączki złote, 


PAŁ TP: 


Naibliższe obrady w Genewie ~ 


bedą bardzo burzliwe 


sma Wielkie ustępstwa dla Włoch? ma 


nie rozmowach Sameula Hoare'a z Lava”, jekt francusko-angiciski wykracza zna 
ilem ogranicza Się do stwierdzenia, żę |czgde pozą ramy ustęptw, jakie sir Sa” 
pomiędzy Paryżem a Londynem Zostało |muej Hoare był gotów uczynić, przyjeż 
osiągnięte Zupełne porozumienie. dżając do Paryża. Dziennik przypusz= 
„Petit Parisien“ charakteryzuje w na|cza, iż narady genewskie będą bardzo 
stępujący sposób projekt, Oopricowany | burzliwe, ponieważ znaczna część 
w Paryżu: Formuła ta jest? kompromi- | państw europejskich będzie 


Paryż, 9. 12. — Prasa dzisiejsza, 
znajac dokładnej formuły, ustalonej w 


som pomiędzy możliwościami, jakie mo 
żna byłoby osiągnąć w ramach Ligi Na 
|rodów, a lUstępstw ami, e zdaniem 
Atgijl i Francji możnaby uczystić. Wło” 
|chom; Liczomo sję ż prawami. nabytego 
i przez Włochy w ciągu 50 lat -w Afryce 
"Wschodniej, oraz z ofiarami | kosztami 
| kampanji. 


orąbana czaszka śpiącego męża. 


Koszmarny sen żony przy trupie, 


Pedziński uda! się na miejsce złoże 


niewątpliwie protest*wała 

przeciwko ustepstwom.1ną rzecz. Włoch 
wbrew art. 10 paktu, gwarantującemu 
nienaruszalność terytorialną į niezależ* 
ność "polityczną członków Ligi Naro- 
dów." "' l 

„L'QOewvre* wypowiada podobny- po 
glod, uważajac, jiġ ustępstwa na rzecz 


| Kalisz 912. Przed pięciu laty emi- |cbok swego w onydny sposób zamor 
$rart rosyjski 30-lętni Franciszek Ale 
sandrowicz ożenił się z 35-letnią Bro 
lisława Pędzińską i zamieszkał , we 
Wst Wióry (daw. Oleandry), gm. Gro 
iec, pow. konińskiego: 
Wywienieni mają tam glinianą chat 
kę i tao prę:ów piasczystej ziemi, 
Pożycie małżeńskie Aleksandrowi- 
Czów zaraz po ślubie nie było dobre 
Aleksunirowiczowa była kobietą 
kłowa. s 
Dodać wypada, że małżonkowie mie 
i 5-ro dzieci, które -w tajemniczych 
okolicznościach poumierały. 
Przed kilku dniami w lepiance gli 
Manej Aleksandrowiczów, rozegrała 
SIę ponura tragedja 
Gdy Afr+satdrowicz zasnął, potwor 


dowanego miód Nr aas 

O godz. 5 rano, morderczyni ścią 
guela z łóżka zamordowanego męża 1 
zawlwzła da pobliskiego lasu, leżacego 
o 1żb mir. na granicy pow. kaliskiego» 

Nasiępnie 7bredniarka powróciła do 
swej «but, zehrała odzież i obuwie 
męża. ndalo się spowrotem do lasu i 
nakryła zawo ćowanego. 

Tegoż dnia popołudniu Aleksandro 
wiczowa udała się do sąsiedniej zagra 
dy. Ydzię za:ni szkiwał jej olciec Jó- 
zet Pędzinski i wszczęła alarm, że w 
lesie Widziała jakiegoś zamordpwane 
go człowieka 


Napad na ruchliwej Szosie 


„Le Matin“ uważa, iż w razie zgody 
Rzymu na rokowania sprawa embargo 
(na waite będzie mogła być odrOczona w 
| Gonewie. 

„Echo de Paris" przypuszcza, iż pro 


nia trupa, pórając w zamordowanym 
|swego zięcia Aleksandrowicza. 

| Pędzińeki pa ujrzeniu trupa , udał 
|sie do najbliż:zego posterunku p.'p. 
|gdzie złożył alpowiedni meldunek o 
| popcetnionej zbredni, nie kryjąc się z 
| bolesną prawdą, że o dokonanie tejże 
poGejrzcewa swą córkę, 

Niebawem na miejsce zbrodni przy 
była pelicja. aresztowała Aleksandro- 
wiczoewą i doprowadziła ia do poste 
runku p. p. w Grodźcu. 

Mordetczyni przyznała sie do zbro 
į Gni» Aleksandrowiczową osadzone W 
, więzieniu. 


Włoch przewyższają to, co Londyn zae 
mierzał Im przyznać, Dziennik nie wie” 
rzy by Mussofini wyraz poważny sprze 
ciw wobec Oopracowańgo w Parvżu 
prpjektu: 


OANINOAR WY ETNA EEE E OS EEE KZK A ORCO 
Rewelace specalnei komisji kolejowej. sam 


NIEUCZCIWA URZĘDNICY i DOSTAWCY 


żerowali na skarbie państwa. 


WARSZAWA, 9.12. Specjatia komisja jlę w Łowiczu, Za pieniądze uzyskane. przy 
koiejowa, która m. in. prowadziła również | przyłxowaniu robót i wskutek innych nA-= 
dochodzenia ug Dworcu Łódź-Fabryczna | dużyć naozelnik oddziału Łódź-Fabryczna 
w sprawie rozgałęzionych nadużyć koicjo-- | inż, Eugenjusz Dąbrowski kupit sobie dom 


Pow wych zakończyja pierwszy etap swych | w Poznaniu, dragi w Os'rowie Wieikopol= 
ezpie- la żona wzięła siekierę, zbliżyła się do p | prać. skim, majątek  Hipolitówka oraz kilka will 
Męża i kUkurastoma uderzeniami porą | Nie wszystkie szczegóły dochodzeń zosta | dochodowych w Katetnikowie. FA 
, panie éla mu głowę » z i i [ły podane do wiadomości publicznej, ale Komisia śledcza dotarła również-i-do 
e e AA A AAA Jeden handlarz niersgacizny zabity, drugi ranny. EEE y podane Cosmo opublikowane, Świadczy | stawców. Przedsiębiorca budowlany. Piot 
m | NiC nie zószde, szmatami  obwirzał Sarny 9,12 od wł kor. Po całodzien | rogacizny Kasprcwski, Grabka, Delew |o olbrzymich gs pah wcze, © Sulimierski, vady d'a Kt. aae 
nie. Aż p] p Wawiace kowałki czaszki i najspo” | nya pobycie na jarmarku, wracali póź | ski i inni. A: od sa w Razer, aa ae 3 je gł ki pet zdaję u per” a= na 
siadała p Ojniej . w Świccie położyła się spać [nym wieczorem do Sarn handlarze nie W odległości Wiku zaledwie kilo- kaskę, | mji- ODA ztzilą 1 Basio. | sie ść ekg je z Tae kupil pere 
tożytem * Oówka z wzokośiych . KTS atku wi b, neczenik oddzialu drogowego w | piękne wille, Kupit również kika placów, © 
p Eoi y i . | Skierniewicach, inż, Aleksazder Kurnatow- | raz nabył majątek ziemski w Wicenie nad 
rzebudzenij ARGUMENT POCIĄGÓW PANCERNYCH» VIOE kiiku osobników. azbrolo „|ki, Stwierdzono, że Kurnatowski wybudo- | Notecią. 
cjantów: % E "=" CAE STEEN Wd WREN ag | Mych w dragi, iopaty i inne narzędzia | wat sobie piękną wile w Swarzędzu ko- Wielka ta Sfera zostąla + wykryta dzięki 
że w mó Napastnicy doskoczyli do furmanki | sztem 14,000 zł. oczywi.cie z Sum zapisa-- | sprężystości zarówno władz “min. komun. 
y znati | | | z jadacymi kupcami i rozpoczęli masa nych na ubikacię. jak i władz śledczych. 
Oskdrż0fy | krę, Pod ciosami rozwydrzonych ban | W Łowiczu np. Stare szyny. nadające Się Dochodzenie w tet olbrzymieł aferze spo 
więzienia, |dytów padł uupem Kasprowski, Zaś | jeszcze do użytku na torach bocznych, |czywa w rekach sędziego do spraw SZCZe-- 
— przeć | Grabka zosta! ciężko ranny: Po doko | sprzedano ua szmelc. Drogowy Eugenjusz | gółacj wagi, Deman'a, Obecnie przebywają 
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lupońskie pociągi panccrne obsadziły chińe 
o watstitem nowe torytoria 
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kie finje kolziowe na posmdnie od Pekinu 


NN W R 


tych transakcjach | w więzieniu 22 osoby. 

na Saskiej Kom'sia śledcza w da'szym ciagu pracu 
Kępie, Również kierownik ruchu na tejże | je jeżdżąc z m'cisca do tniejsen annta Seang 
stacji Stanistaw Marjoszewicz zamieszany | wagllikem. 

był w tę aferę. — Wybudowa! sobie on wil 


Województwo rozesłało okólnik 


w sprawie nowych cen węgła. 


Łódź, 9 grudnia. Jak sie dowiadujemy 
w ubiegłą sobotę Urząd Wojewódzki w 
Łodzi wystosował do wszystkich sta- 
rostw w terenie okręgu !ódzkiezo special 
ny okólnik w:sprawie obniżki cen węgla 

W dniu dzisiejszym zatem spodzic- 
wać sis należy, że węgiel, sprzedawany 
będzie po nowych, zniżkowych cenach. 


naniu tego onydnego czynu zbrodnia 
rzę zbiegli. Zaalarmowana policja w 
Satnach uiezwiocznię przybyła na 
mielsce zbrudni i wszczęła pościg za 
bandydatmi, Nfirao późnej nocy 1 cięż 
kich warunków terenowych . policja 
zdołała w lesie pod Sarnami osaczyć 
zbrodniarzy i zmusić do poddania się. 
Skutych w kajdany sprawców po 
twornego mordu odstawiono do Sarn. 
Ciężko rannego Grabka przewieziono 
do szpit. Dąbrowicy, gdzie walczy ze 
śmiercią; Wypadek ten wywołał o- 
gromne wrażenie wśród miejscowej 
ludności, gdyż na drodze tel na której 
dokosano zbfieckiego napadu paruje 
stale wielki much, 
—o0' 


Stańczuk dorobił się na 
wspaniałej willi w Warszawie 


a 


Obniżki tej spodziewać się 
dzisiaj należy į w Łodzi. 

Jak się dowiadujemy dziś Starostwo 
Grodzkie odbędzie konferencję z burs 
wnikami węglowvmi. s 

Po zastosowaniu: obniżki cena wegła 
będzie się kształtowała mnieiwięcej zł. 4 
za 100 kg. loco skład. 


również 


Str. 2 


Matka utonęła z synem 


Równe 7,12. (od wł. kor) W Koźlinie 
pou Równem 13-letni Michał Staszyn 
ka chcia! napoić krowę w rzece Horyń 
Kiedy wszedł z krową na świeżo za- 
marzłą rzekę, cienka powłoka lodu nie 
wytrzymała ciężaru į załamała się po 


Wstrząs ający wypacek pod Równem. EM 


ciągajac za sobą chłopca i krowę. W 
tej chvili nadbiegła matka chłopca i 
widząc, że tonie skoczyła do wody 
chcąc go ratować. Niestety matka i 
syn poszli na dno. 

Zwioki obojga wydobyto. 


Piekło wpiwiarni 


NIEM Fruwające krzesła, kufle i talerze, 


Łódź Y grudnia. Wczoraj późnym wie- 
czorem w piwiarni Ankermana, przy 
Pizcu Wolności 11 wynikła sprzecz* 
ka pomiędzy kilku  podchmielonymi 
gośćmi. Sprzeczka ta, ku niemałemu 
zmartwiemiu właściciela piwiarni za 
mieniła się w krwawą bójkę, w czasie 
której pijani goście bijący się krzesła 
mi, kuflami od piwa, talerzami itp. rze 
czami zdemolowali urządzenie piwiar 
ni czvniąc lej właścicielowi poważne 
strzty. 

W czasie bójki dwaj z bywalców pi 


HTE 
wiarni Edmund Majer, zamieszkały 
przy ui. Dowborczyków 32 i Dawid 


Szulzyngiei, zamieszkały przy ulicy 
Piowkuwsk'ej 17 zostali dotkliwie po 
ranieni. Zawezwany lekarz po opatrze 
niu rannych przewiózł obydwu na ku 
rację do szpitala miejskiego św. Józe 
ia przy ul. Drewnowskiej. 


Zawiadomiona policja winnych spro 
wokowania bójki i poranienia Majera 
i Szulzyngiwra pociągnęła do odpowie 
dzialności. 

—000— 


W pore przecieto petle... 


Kronika pogotowia ratunkoweg o, kradzieży i pożarów. 


Łódź. 9. 12, — W dniu wczorajszym 
w godzinach popołudniowych w bramie 
przy ul. Jerozolimskiej 7 usiłowała po” 
zbawić się życia przez wypicie więk- 
szej dozy kwasu solnego 30-letnia Ma 
ranna Marjanowska, bezrobotna, zamic 
szkała w tymże domu. Zawezwany le 
kafz miejskiego pogotowia ratuckowe” 
go, po udzieleniu pierwszei pomocy 
przewiózł desperatkę w stanie groź- 
nym do szpitala w Radogoszczu. Przy” 
czyną rozpaczliwego kroku=brak środ 
ków do życia. 

— Przy zbiegu ulic Lutomierskieł i 
Modrej w czasie bójki został dotkliwie 
poturbowany 69-letni Majer Terkieltaub 
nachcjarz. zamieszkały przy ul. Drew” 


MROŻNO+.;, 
Stan pogody w Łodzi. 


i ódź 9 grudnia. W, dniu dźisiejsżym 
o godzinie 9 rano temperatura wyno 
sila w Łodzi, w centrum miasta 0,5 
stopni poniżej zera. (Najniższa tempe” 
ratura w nocy 3 stopnie poniżej zera» 

O tej samej porze barometr wyka 
Żywał ciśnienie 756 milimetrów. Ten 
dencja barometryczna: dalszy wzrost 
ciśnienia, 

Wiatry wschodnie i północno- 
wschodnie. W ciągu dnia dzisiejszego 
pogodnie o przejściowem zachmurze 
nit 


Djablik drukarski, 


Wi niedzielnym numerze „Echa“ wsku-- 
tek przeoczenia zecera zdarzył sie błąd w 
jednym z tytułów. Zamiast: „Włosi demon 
strują wiadomość — powinno być: Włosi 
dementują wiadomość, — co zresztą wyni-- 
ka z treści. 


nowskiej 25. Poszkodowanemu udzielił 
pierwszej pomocy lekarz miejskiczo po 
£otowia ratunkowego: 


— W dniu wczorajszym, późnym wie 
czorem w mieszkaniu własnem przy uli 
cy Miodowej 4 w Chojrach usiłował po 
zbawić się życia przez powieszenie 33- 
letni Gustaw Kitel. Domownicy w porę 
jednak zauważyli czyn desperata i zdo 
łali pętlę przeciąć, Zawezwany lekarz 
pogotowia ratunkowego Czerwonego 
Krzyża po przywróceniu przytomności 
pozostawił desperata na miejscu w sta“ 
nie osłabionym. Przyczyna rozpaczliwe 
go kroku Kitla były niesnaski rodzinne. 


— Na ul Srebrzyńskiej został napad 
nięty f pobity przez nieznanych spraw- 
ców 32-tetni Jan Wysocki, kolejarz» za 
mieszkały przy ul. Wapiennej 36. Wy- 
sockiemu, który odniósł okaleczenia 
twarzy udzielił pomocy lekarz pogoto” 
wia Czerwonego Krzyża. 

— Ubiegłej nocy dokonano włama 
nia do mieszkania Chany Koplewicz, 
przy ulicy 6 Sierpnia 34. * Łupem żło 
czyńców padło futro i kołnierz futrza* 
ny łącznej wartości około 2000 zł. 

— Z mieszkania Hersza Markowi 
cza. przy ulicy 6 Sierpnia 26 skradzia 
no ubiegłej nocy maszynę trykotarską 
wartości 400 złotych » 

— Zamieszkały przy ul. Zagajniko- 
wej 10 Borme! Goldberg, zameldował 
policii o kradzieży dokonanej przez 
jego służącą Władysławę Kaczkę, któ 
ra skradła rzeczy wartości 250 zł. oraz 
przeszo 100 złotych w gotówce i zbie 
gła w niewiadoniym kieunku, 

— Z mieszkania Marii Lewandow= 
sk'ej przy ul 1 Maja 42 skradziono 
rozmaite rzeczy na sumę 450 zł. 

—o00— 


Doktór L. BERMAN 


Specjalista chorób wenerycznych 
ukórnych i seksualnych 
Cegielniana 15. 
telefon 149-07 
ed 8—11 rano i od 4—8 wiecz. 
niedz | święta od 9—1 


Dr. 
Kazimierz BRZOZOWSKI 


Choroby kobiece, połoźnictwe 


mieszka obecnie 


Kilińskiego 78 (róg Przejazd) 
tel. 220-44. 


Dr. HENRYKOWSKIDr. med. TREPMAN 


Specjalista chorób wenorycunych, 
skórnych I seksualnych 
przeprowadził się na ul. TRAUGUTTA 9, 
front I piętro, tel. 262-98, 


så 6—11 i od 6—9 wiece, w miedzicie | święta 
od 9% — 12.30 popł. 


Dr. med. 


H, KLACZKOWA 
położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 


tel, 213- 66, 
urzyjm, codz. od 10—12 i ed 5—8 po poł. 


MARKOWICZOWA 


Choroby skórne i weneryczne 
owróciła 


p 
Zawadzka 14, tel. 166-35, 
Frzyjmuje od 8—11 raoo i do 3—8 wiecz. 


Dr. BRAUN 


, Spec. chor. skórnych i wenerycznych 
przyjmuje od 8—1 i od 4—8 wiecz 
przeprowadził się na al 


Piotrkowską 81, tel. 100-57, 


JAKOBSON 
Spec. Chirurgia Kostna 


Ura STERLINGA 22 (Nowo .largowa/ 
? telet. 174-42 


specjalista chorób wenerycznych. 
skórnych, moczopłciowych. 
ZAWADZKA G, 


tel. 284-12. Przyjmuje od 8—12, 2—4 i 6—9, 
w niedziele | święta ad 3—1 w południe. 


ADOLF ROJTER 


Chor. skóry, włosów i weneryczne 
Narutowicza 24 telet. 222.61 


Przyjmuje od 8—11 r., 2.30 — 9 wiecz. 
w niedziele od 9 — 4 po poł. 


Przychodnia Wenerologiczna 
leczenie chor, wenerycznych 
i skórnych 
ZAWADZKA 1, telef, 122-73 
czynna od r. 8 do 9 wiecz. Porada 3 zł, 
Dla pań oddzielna poczekalnia, 


DR. MED. 


H LUBICZ 
Choroby skórne, weneryczne i moczopłciowe 
CEGIELNIANA 7. Tel, 141-32 


*rzyjmuje od godz. 8—10, 12—2, 5—8 wiesz 
W niedriele ! świeta od © do 11 rano. 


Dr HELLER 
spec cnoró» skórnych, wenerycznych 

moczopiciowych i skórnych 
RAUGUTTA 8, tel. 179-89 
sA 8—11 * ł od 4—8 wiecz. 


W niedz, i święta 10—12. pp. 
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Wspaniały film erotyczny 


MELL) DROGA BEZ POWROTU 


Koncert gry akterskiej KAY FRANCIS i WILLIAMA POWELLA 


| Kino-teatr 


Przejazd 2. 


EEEAŁZ URYWA 
Zdarzenia i wypadki 


(=) W Norymberdze odbył się wczoraj 
uroczysty obchód stulecia istnienia kolei nie 
mieckich. W obchodzie wzięło udział prze 
szło 100 gości zagranicznych. Hitler wraz z 
członkami rządu. Polskę reprezentował pod 
sekretarz stanu w ministerstwię komunika- 
cji inz Bobkowski. 

(—) W Tallinie został wczoraj w nocy 
wykryty spisek zorganizowany przez b. 
kombatantów z gen. Larka i adw. Sirkem 
na czele. Mieli oni zamiar obsadzić teatr 
„Estonja“ gdzie odbywał się kongres partii 
rzadzącej, aresztować prezydęnta republiki 
Paetsa naczelnego wodza gen. Laidonera i 
Tuniswów. 

(=) W. Kairze ponownie doszło do krwa 
wych demonstracyj studenckich. 

(=) W Warszawie rozpoczął się wczo- 
raj dwudniowy kongres ludowców, na któ- 
ry przybyło 389 delegatów  Przewodnicza- 
cym kongresu został b. wicepremier Thugutt 
e" polityczny wygłosił b. marszałek Ra 
taj. 
(—) Suma kredytów publicznych na ak 
cję budowlaną zostala podwyższona do 50 
milionów złotych, Oprocentowanie kredytów 
budowlanych zostało obniżone do 4 pro- 
cent rocznie kredytów na budownictwo ro- 
botnicze do 2 procent rocznie. 

(—) Wczoraj parafja św. Józefa przy ul. 
Ogrodowej obchodziła jubileusz 25-lecia 
swego istnienia. Uroczystości jubileuszowe, 
w których wzięły udział tysiączne tłumy pa 
rafjan, miały charakter poważny i niezwykle 
podniosły, 

Przed godziną 11 rano do kościoła przy- 
był JE. Ks, biskup sufragan dr. Kazimierz 
Tomczak w otoczeniu ks, ks. prałatów Wy 
rzykowskiego, dr. Bączka, Siennickiego i 
Szabelskiepo. 

Przy bramie kościelnej udekorowanej in- 
sygniami kościelnemi, flagami narodowemi 
t zielenią Dostojnego Pasterza powitał pro- 
boszcz parafjij św. Józefa ks. prałat Mat- 
czyński oraz komitet obchodu jubileuszu z 
dyr. Wolczyńskijm. 

Po roczysiał sumie J.E, ks. biskup su- 
fragan poświęcił pamiątkowa tablice, wyko 
naną przez art. rzeżbiarza Kowalewskiego. 

(—) W drugim dniu zjazdu radjologów 
i fizjoterapeutów polskich odbyło sie trze- 
cie kolejne posiedzenie naukowe, na którem 
wygłoszone zostały referaty przez 10 prele- 
gentów z Łodzi, Warszawy, Poznania oraz 
prof. Borka z Wiednia pod tytułem „Od cze 
Ro zależy wyleczenie nowotworu złośliwego 
zapomocą promieni roentgenowskich*. 

W. godzinach popołudniowych odbyło się 
czwarte posiedzenie zjązdu, ną którem: wy- 
głoszono'12 referatów przez znawtów śwła- 
ta lekarskiego z Warszawy, kwowa. Ostrów 
ca Kieleckiego, Łodzi i Poznahja, "! 

Referaty wygłaszane były wraz z wy- 
świetlanienj przezroczy. Skolgi dokonano 
wyboru tematów na przyszły ziazd radiolo 
Rów i fizjoterapeutów a następnie o godzi- 
nie 19 zjazd zostat zamknięty. 

(—) Zapisy na kurs zawodowy dozor- 
ców drogowych przyjmuje Sekretariat Insty 
tutu Rzemieślniczego. Łódź Główna 7, tel. 
235-15. Wymagane minimum: ukończona 
szkoła powszechna lub 4 klasy gimnazium, 
absolwenci 6 klas gimnazjum przyłmowani 
sa bez egzaminu sprawdzającego. 

(—) Wczoraj w siedzibie cechu pieka-- 
rzy przy w,  Podleśnej 1 pod przewodni- 
ctwem starszego cechu p. Gralińskiego od- 
było się zgromadzenie członków cechu pie 
karzy chrześcijan na którom była omawia- 
na sprawa zniżki cen na pieczywo. 

W wyniku obrad piekarze postanowili 
zniżyć dotychczasowe ceny na pieczywo a 
mianowicie chleb pytlowy z 27 groszy na 25 
gtoszy za | kę. bułki pszenne za 1 ka z 70 
groszy na 60 gr. 

Zniżone ceny zgodnie z uchwałą cechu 
piekarzy obowiązywać rozpoczną już dziś. 

(—) Wczoraj w lokalu związkowym 
przy ulicy Narutowicza 50 odbyło się walne 
zgromadzenie robotników przemysłu metalo 
wego. 

Na zebraniu uchwalono jednomyślnie 
podjąć akcję w kierunku unormowania płac 
i warynków w drodze umowy zbiorowej w 
caim przemyśle metalowym. 

Wyjątek stanowią metalowcy branży in- 
stalacy| wodnych į kanalizacyjnych którzy 
w roku bieżącym po strajku zawarli umowe 
zbiorową. 

Natomiast obecnie akcie podejmuia mon- 
terzy, $lusarze, tokarze żelazni. odlewnicy I 
inni robotnicy przemysłu metalowego. 

Zebranie uchwaliło pełnomocnictwa dla 
wybranej komisii, która zajmie się pertrak- 
tacjami, w wypadku zaś gdyby rokowania 
nie daty wyniku zgromadzenie uchwaliło 
proklamoweć strajk w terminie ustalonym 
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Dziś premjera! 


pii ZGIERZA 


Zgierz nie zapomni tej niedzieli... 


POŚWIĘCENIE $ZTANDARU P.O.W., EENS 


Wczoraj Zgierz żył pod wrażeniem im- 
ponujących uroczystości z okazji poświęce- 
nia sztandaru Związku Peowiaków Powia- 
tu Łódzkiego Koto w Zgierzu. Miasto zo- 
stało udekorowane flagami, które wzmogły 
nastrój uroczysty, 

Około godz. 9 rano zaczęły gromadzić 
się organizacje i licznie przybyłe delegacje 
ze sztandarami na placu zbiórki w Gimna- 
zjum Pafństwowem. Tutaj uformował się 


olbrzymi imponujący pochód, z licznemi 
sztandarami przybyłych z różnych stron 
Polski oddziałów  peowiackich, legjoni- 


stów oraz organizacyj miejscowych history- 
cznych hufców PW, Strzelca i drużyn har- 
cerskich, 

Na starym Rynku kompanja POW. zło 
żyła raport wojewodzie Hauke - Nowako-- 
wi, poczem wkroczono w mury Zgierskiej 
Świątyni na nabożeństwo, odprawione 
przez ks. prefekta Romana Ciesiołkiewicza 
na intencje miejscowego Koła POW. Przed 
nabożeństwem ks, prałat Jan Cesarz doko- 
nał aktu poświęcenia sztandaru | wygłosił 
okolicznościowe kazanie, w którem w pod- 
niosłych słowach skreślił dzieje Polskiej Or 
ganizacji Wojskowej oraz jej wybitne zasłu 
gi w wałce o niepodległość Ojczyzny. 

Po nabożeństwie u wrót świątyni rodzi- 
ce chrzestni wręczył nowopoświęcony 
sztandar przedstawicielowi Zarządu Główne 
go, ten powierzył go przedstawicielowi O- 
kręgu. ten zaś prezesowi miejscowego Ko- 
ła, który skolei oddał go w ręce chorążego 
p. AL Lacha. 

Następnie organizacje ustawiły się do 
defilady, która rozpoczęła śię z ul. Ber- 
ka Joselewicza. Organizacje przedefilowaty 
przed trybuną wojewody Hauke - Nowaka, 
przed nowopoświęconym sztandarem, przed 
stawicielami władz wojskowych i cywil- 
nych, prezydentem naszego miasta J. 
świerczem | zaproszonymi gośćmi. Defiladę 
prowadził p. Arndt b. komendant miejsco 
wego. Oddziału. POW. 

Szczególnie pięknie wyglądały defilujące 
poczty sztandarowe delegacji peowiaków i 
legjonistów z jednakowego typu sztandarami, 
Defiladę otwierała kompanja peowiaków, za 
któremi poostępowała kompania legjonistów, 
dlugi szereg peowiackich i legjonowych pocz 
tów sztandarowych, Enzeterowcy i Killńczycy 
Związek Rezerwistów, hufce szkolne, P. W. 
męskie i żeńskie, P. W. kolejowe, Związek 
Strzelecki i harcerstwo, Ochotnicza Straż Po 
żarna, Orlę, Liga Morska i Kolonjalna i inne. 
Po tej defiladzie udano się w tym samym 
szyku do szkoły powszechnej Nr. 1 na ul. Łę 
czycką, gdzie nastąpiło rozwiązanie pochodu, 
W sali teatralnej tej szkoły, pięknie przybra 
nej zielenią i kwiatami, odbywały się dalsze 
uroczystości, Po powitaniu władz fanfarami 
i odegraniu hymnu narodowego, uczczono pa 
mięć zmarłego Marzałka Piłsudskiego dwu 


ŻYCIE PABJANIC. 


Ofiara głodu na ulicy. 


Pczechodnie, zdążający ulicą Traugutta w 
Pabjanicach, zauważyli leżącą na ulicy jakąś 
nieznaną kobietę biednie odzianą. Zawiado- 
mione o tem władze bezpieczeństwa publicz- 
nego nieznaną kobietę odstawily do szpitala 
miejskiego. | 

Jak się okazało, była to 80-letnia żebracz 
ka, kaleka, niejąka Katarzyna Błonek, która 
zasłabła z głodu i wyczerpania. 


NIEUCZCIWY KRAWIEC, 


Stały mieszkaniec Pabjanic, Kozłowicz 


|Zygmunt, zamieszkały przy Placu gen. Dą- 


browskiego 8, oddał krawcowi Dońskiemu 
Mojsze z ul. Konstantynowskiej 2 do przerób- 


| ki futro damskie o znacznej wartości. Od tego 


C CZASU Upłynęło kilka miesięcy, a krawiec nie- 


Dr.med, Henryk Ziomkowski 


Spec} chorób wenerycznych, skórnych. 
włosów i moczopłciowych. 
6.go Sierpnia 2. telefon 118-33 


przyjmuje od 9—12, 3—9 wiecz., w niedziele 
I święta od 9—12 w poł. 


Dr FELDMAN) 


akuszerja i choroby kobiece 
przyjmuje od 11 do 1-ej 
ul. Zgierska 24, 


jeszk. pryw. Kilińskiego 113, 
poż Ak. 155-77. x 


Piotrkowska 45, tel, 147-44 | 
Lecz. chor. weneryczych, skórnych | 
seksualaych. 

Kobiety i dzieci przyjm. kobleta-lekarz i 


tylko, że nie dostarczył klientowi obstalunku, 
lecz nie myślał nawet zwrócić powierzonego 
mu materjału. Gdy kilkakrotne reklamacje nic 
nie pomagały, Z. Kozłowicz, dopatrując się 
nieuczciwości ze strony krawca, złożył oskar 
żenie w policji o kradzież. 


KRADZIEŻ ROWERU. 
Kwasek Adam, szoa ręce! py ul. Pił- 
sudskiego 2 zamełdował w policji, że w dniu 


ALEKSANDROWICZ Franciszka ul. 
Kirńskiego 208 zagubiła legitymację 
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Główna 1. 


minutowem milczeniem 1 żałobnym werblem, 
poczem prezes koła peowiaków p. Michałów 
ski powitał wojewodę, przedstawiciela dowód 
cy O. K. IV gen. Langnera — kpt. Czyhiryna 
oraz władze główne i okręgowe P.O.W. jak 
również zaproszonych a licznie przybyłych 
gości, wzywając rodziców chrzestnych, na 
czele z wojewodą, do wbijania pamiątkowych 
gwożdzi i wpisywania do księgi pamiątkowej: 


fropy ? 

Wypowiac 
Iwoje gloser 
Mal się mej 
Minie przec 
SE Że nauc: 
Fdzę go zda 


„ | DZIŚ nie u 
Po dokonaniu tej czynności wygłosił Miz nim. u 
przemówienie wojewoda, pozdrawiają® Fls] zwykł 
obecnych imieniem premjera Kościał* eniem, że 
kowskiego i rządu oraz życząc obywa" fol 
telom peowiakom by pod nowo otrzy“ | = | nawet 
manym sztandarem, idąc przez życie w We? — na 
trosce dnia codziennego rie stracili |tzymatem 


z oczu idei Wielkiego Nauczyciela Nā“ 


l irzech dn 
rodu Józefa Piłsudskiego. Następnie ZA 


=Ach! tak 


brał głos prezydent m. Zgierza Jan lyle by! 
Świercz, życząc peowiakom  najowoć* Fod, y Q 
niejszej pracy dla dobra społeczeństwa agnałby ty 
i państwa. Jako przedstawiciel Zarzad ję Em 
Głównego Związku Peowiaków przem 28 Seny 
wit poseł Dublasiewicz nawołułąc brać | A PZ 
peowiacką do realizowania swych plat Eo p: 
nów pracy nad utrwaleriem mocarstwo | I nikt 
wego stanowiska Polski, Mic RRE Z 
Następnie okoliczościowe przemó* | = Czegć 
wienie wygłosił wicestarosta Denys. PO KA także pr 
przemówieniach przedstawiciele crga Pło sze wki 
zacyj składali gwoździe i wpisywali $4 Korzysta z 


do księgi pamiątkowej. Po odegraniii 
I. Brygady i wiązanki pieśni legjon0” 
wych przez orkiestrę OSP. pod batuti 
p. Gusta, uroczystości właściwe zam 
knięto. 

Odbył się jeszcze tylko obiad dla de 
legacji i gości. podczas którego wygłó“ 
szono szereg serdecznych | ciepłych 
przemówień przez prezesa Okręgu M 
Wilczyńskiego Fdmunda, prezesa mie 
scowega oddziału Ligi Morskiej i Kolo! 
njalnej p. dyr. J. St, Cezaka,i posła DU 
blasjewicza 


W uroczystościach tych brał czyniuy 
udział również weteran z 1863 roku. M 
Harde, ks, prałat Portych-peowiak. 74 
stępca prezydenta inż, Qłazka, wiceprź 
zydert Kozłowskhw oraz liczni przedsta” 
wiciele różnych łódzkich instytucyj: Je" 
śli chodzi o organizacje bratnie z Łodzi 
to te, jak peowiacy i lezłoniści stawill 
się w pełnym komplecie. Pozatem były 
delegacje z całego okręgu łódzkiezł 
(województwa į warszawskiego, £ 
Płocka, Kutna, Nieszawy, Aleksandro“ 
wa Kujawskiego itd. Całość zaimpono” 
wała miejscowemu społeczeństwu, któ” 
re pamięć tej wspaniałei uroczystość! 
na długo u siebie zachowa 
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= Natural 
= Anglia 

zej apro 
Micie zaop: 
M Olwôrz 
— O!tak: 
zlędem ni 
' Bóg rac: 


0o zapadł 
ym wiec: 
itidem zna! 
Po kilku c 
Rytację 
5 b. m. około godz. 22 na ul. Zamkowej 28 
z podwórza został mu skradziony rower. 7 
Podejrzany o kradzież roweru jest Majcher 
Adam, który został osadzony w. areszcie. — Teraz 
WISIELEC W HALI FABRYCZNEJ. Po ni 
Pabjanice poruszone zostały tragiczną |laqźka zat 
śmiercią znanego w sferach przemysłowych sze i y 
miasta dzierżawcy tkalni zarobkowej przy Kto NR : 
ul. Pułaskiego 7, Kopela Kona, k al inspel 
Udy rankiem tego dnia pracownicy tkal- cję, Miał - 
ni przybyli do pracy, zastali drzwi łabryki śl nigdy tak 


zamknięte, co wydało im się ejrzane, DO” 
wiem właściciel zawsze przychodził punktual- 
nie i przybyciem swem rozpoczynał dzień 
pracy. s 

Po stwierdzeniu jego nieobecności w mie* 
szkaniu prywatnem, drzwi fabryki otworzo* 
no wytrychem. Oczom przybyłym ukazał się 
okropny widok. 

Ciało przemysłowcą Kona z okropnie wy- 
krzywioną twarzą (głowa tkwiła w pętli 7 
zwisało bezwładnie; 


łby pow: 


pasa namaa, | p zwała 
nogami dotykając ziemi. é 
Wszelki ratunek okazał się już spóźniony a. z 
i przybyły lekarz stwierdził zgon  denata = Są I 
przez uduszenie. ch bliźn 
Przyczyną samobójstwa były olbrzymie Wesota ~ 
długi firmowe, grożące rychłem bankructwe” p 


Kon był mężczyzna w poważniejszym wiek" 


di kiero 
i posiadał liczną rodzinę, składającą się me! i 


nr. 70461 wydana przez KEŁ. z dorosłych synów i córek, *q sli 

— y ! 

wiek. 

An PRN Z, szą LĄ a ustac 
i ana Naucz czytać analfabete! czny ud 
Poradnia Wenerolog czna y g ażyła | ch 
Pod tem hasłem zrzeszenia społeczne organizują drugi = Przy; 
Miesiąc walki z analfabetyzmem. — Wskazówki w Polskiej = Co t 


czynia od 9 rano do 9 wiecz. 


PORADA 3 ZŁ. 


Macierzy Szkolnej, Warszawa, Krakowskie Przedmieście Nr 7. 


ECHO 


0 Obawy inteligentnego Abisyńczyka. sm PIERWSZY $ NIEG 


p laki rachunek wystawi Anglja ? zaj 


Modlitwa w zagrodzie trędowatych 


PR Harrar w grudniu 


Znam bardzo milego i dobrze w y chu 


miego Abisyńczyka, który odbył 
huntowne studja naukowe w Europie 
Wiest rzeczą niezmiernie- rzadką w 
MŁ kraju, Znajdowałbym wielką przy 
Mość w obcowaniu z nim, gdyby 
| ży każiem spotkaniu nie witał mnie 
Fwszę jednakowem pytaniem: 


erblem » mady > pe 
dad  — Czy ma pan jakie wiadomości z 
e J topy? 
dow SI 
yłicyia  Wypowiada te stereotypowe słowa 
w. jak Woje glosem cichym, jakgdyby oba 
zybyłych ial się mej odpowiedzi, a gdy ta wy 
od na tnie przeczącóo, wzdycha tak smut 
tkowyćh © że nauczyłem się unikać go, gdy 
fon lidzę go zdaleka, 
tosil Dziś nie udało mi się ominąć spotka 
WE Paz nim. więc zaraz na wstępie wy 
e ESI zwykłe pytanie z takiem wzru 
p ëm, że przejął mnie tem mimo 
obywa” | véli prem z 
otan ~i nawet listów nie odebral pan 
byo ŻE? — nalegał, — Ostatnie. jakie 
Ko” - keVvmałem. datują się sprzed dwudzie 
ela aj T trzech dnł. 
pnie za f Ach! tak. 
za i ; 
ajowoć” 4, Yle było smutku i tyle kryło sie 
Ay | -rótk a zx 
zeństwa fe odu w tym krótkim okrzyku, że 


*©nąłbym móc coś skłamać. Ale mój 


Zarzadu z CO 
szczęsny Abisyńczyk odznacza Się 


prze 


jąc brać | ję przenikliwością- Milczałem za 
<h pla” lg A on pytał tymże przyciszonym 
carstw0 Sem; 


j |= I nikt nic nie zrobi? Francja tak 
* nic? ' 


przeć || IE 28 Czegóż pan chce od Francji? 1 
nys. P także pragnie, żeby wszystko uło 


CERA ję się wkońcu. Laval niewątpliwie 
ysta z pierwszej sposobności do 
iegranii kdiacji, 


3 ale trzeba czekać yje sc 
legiono" ego momentu, na który jest albo za- 
di batułófeześnie jeszcze „albo już zapóźno: 
'e zam dybą rozum dyktuje każdemu nie an 
<ować się w wojnę, która nie leży w 
'RO interesie. 


I dla de 


wygłó” = Naturalnie: Alen Anglja? 
ciepłych J ~ Anglja nie omieszka pomyśleć o 
cregu Pe sze j aprowizacji. W międzyczasie 
a mie Picie zaopatruje was w broń i amuni 
M Kololi  Otwórzy wam kredyty.» 


sla Di Ortak.  Już'zadłużyliśmy się 
"Bziędem niej ponad nasze możliwo- 
szynny JJ" Bóg raczy wiedzieć, ile Anglja za 
roku. Pr 
viak, 74 
wiceprë 4, 
rzedsta” 
cyje Je” 
z Łodzi 
„staw 


MIECHOWITA 


L O 


STRESZCZENIE, 
„0o zapadłej wsi Lasowisko przyjechała 
|ym wieczorem nowa nauczycielka. — 
dem znalazła nędzne mieszkanie, 
! ke kilku dniach przyjechał inspektor na 
jtację, 


28 t 
owej j SFP 


Ower. = 
Majche 
— Teraz ma pani w Lasowisku lekcje 


SER A FE a Ra fwurin 


IGRASZKA 


'błyskawiczną szybkością. Inspektor Już 


żąda od nas, gdy przyjdzie czas spła 
ty długu, Ale niech pan powie szcze- 
rze czy nie powinna nas wspierać sku 
teczniej? 

— Mój Boże! rząd brytyjski już u- 
czynił bardzo wiele dla was Jemu głó 
wnie zawdzięczacie moralne poparcie 
Ligi Narodów. 

— Jest ono bardzo cenne dla nas, 


lecz trochę niewystarczające wobec 
tanków i samolotów. 
Uśmiech, pełen goryczy, podkre- 


„Śbł tę ironiczną uwagę. 

— A wreszcie— zapaliłem się — An 
glja robi wszystko, co może, dla was- 
I w gruncie rzeczy wcale nie jest do 
tego zobowiązana. 

Mój zacny Abisyńczyk podskoczył: 


— |akto? Gdyby nie Anglja, nie zna 
leźlibyśimy się w podobnej Sytuacji. 
Kiedy zaczynały naprężać się stosun- 
ki pomiędzy nami a Italją, w; aływ y 
brytyjskie nie dopuszczały do zgody. 
Doprowadziły nas do konfliktu. A te 
raz mamy być pozostawieni Sami so 
bie? 

— Jest pan niesprawiedliwy. Zresz 


tą interesa angielskie w tej sprawie 
solidaryzują się z waszemi. 

— Być może Ale jakże żądać moż- 
na, byśmy w walce pokonali Italię, 


Prosta kw estja czasu, Gdy okaże się Że 
zwyciężyć nie umiemy, Bóg jeden wie 
tylko, jakie apetyty w stosunsu do nas 

wyjdą najaw i jakie z tego wynikną 
obliczenia. Kraj nasz jest dość wielki 
i piękny. Nawet podzielony na części, 
w każdej pozostanie pięknym. 

— Och! są to tylko przypuszczenia 

— A czy wiadomo panu, że koisu! 
rytyjski w Harrarze zażądał oficjalnie 
sześciu tysięcy żołnierzy angielskich 
dla okupacji naszej dzielnicy? 

— No, i odpowiedziano mu odmow 
nie: 

— Chwilowo, ale zobaczy się scza 
sem. 

Żegnając mnie „rzekł swoim cichym 
głosem: dł 


— 


— 


— Widzi pan, zanadto interesowna 
pomoc nie budzi zaufania+. Ale tak 
potrzebujemy pomocy.. 


Ledwie rozstałem się z nim, idy do 


* 


S uU 


POWIE 


| 


pomyślał kierownik — zaraz do niego 
leci. Coprawda ma zaco! 

„duże zainteresowanie dzieci... 

— Bardzo mi miło. że pan inspektor 
zadowolony. Gdzieindziej incczej mówił 
o lekcjach, 

Następne lekcje przeleciały Jadźce z 


szcie. 1 
— Tek. nie przyszedł do niej. prawdopodobnie 

NEJ. L- To niech pani idzie. zadowolony z jej pracy. Kto wie. może 

ragiczną jjdżka zapięła teczkę, włożyła płaszcz | da jej etat... 

słowych |karsze i wyszła z klasy, w której po-| Istotnie. Pan inspektor bvł z niej ze- 

era stał inspektor. czekając na nastzpną | dowolonv i wvraz swemu zadowoleniu 

ey tkale cie. Miał ją prowadzić Sztern. Jeszcze | chciał dé wieczorem. gdyż przyszedł 

fabryki N nigdy tak lekko na duszy nie było jak | do niei. l 
ane, Dor „|laf. Raz tylko chyba, gdy zdała ma-| _— Głupia, mała — myślał — obiecam 
H dsień Sł . Wszystko to. co mówiono iej o in- | let etat, a napewno zakocha sie we mnie 

AR: jest wstrętnem kłamstwem. | po uszy... Umiesz się brać d rzeczy: 

| w mie” k scież był dla niej taki wyrozumiały, | chłopcze p chwalił sam siebie, 
tworzo” {lekcii sie nie wtraca?. nie znecał się — Tak dużo miałem pracy. — zaczął! 
azat się Š Ma. choć. musłała sama przyznać, | zaraz od progu — że nie mogłem wcześŚ- 
nie wyż palby powody. gdyby zechciał. Nie pra | niej przyjść, a chciałbym zbadać łe 
ętli Z Pit zniechęcać jej do dalszel pracy iza- ki w jakich żyje nauczycielstwo w Las 
władnie, zapału, jaki wyniosła ze szkoły, ale wisku. Nie są one świetne, dlatego mu- 
yóżniony eżynił coś wręcz przeciwnego. odj sze na nie zwrócić szczególniejszą uwa- 

KS ocenianiu | ge. 

a: bv role iii + Jadźka nie miała. gdzie posadzić, za- 
Ibrzymić | Wesota wpadła do Klasy, w której za | cier:dacego ręce inspektora, staneła wiec 
ructwem Mata kierownika. Czekoł widoczn'e na | zakłonpotana. Spostrzez! to widocznie. 
m wieki r — Pani po kawalersku. Tak nailepiel. 

sę -S Byt u pani Inspektor? nie ma sie kłopotu z meblami. Pani usią 

| = By! Bardzo sympatyczny i zacny dzie na łóżku, fa na krześle i nogaw edzi- 
zan SS Howick. R albo e na łóżku a pani na krześle. 
Na ust: jorowniko ukazat sie nie | 19K poni chce... 
Oa: ed azs „ple SP Jednak" na krześle tylko no 
z KU 

| yła | ciągła dalej! — Jak śmie? — pomyślało. nie mogła 

drugi = | 4 = Przyznał, że lekcja bvła dobra... jednak onoować. 
plskiej h — Co to znaczy być inspektorem —1 — Miło urządziła sobie pani mieszkan 


P d ' 


strzegłem innych dostojników: azra 
ru. zajętych, jak każdego wi :szora. 
st.djowaniem map w lokalu Carasello 
Ja Mieli miny pewne i dyskutowali op 
tymistycznie» Włosi nie posuwają się 
napizód. Tanki ich grzęzną w błocie: 
Bomby ich padają na miękki piasek 
i nie wybuchają, Trzy tystace wiel 
błądów ze strony Abisynji ctigiue na 
front z prowiantami. Wodzowie abi- 
syńscy z Nasibu na czele zapisują zwy 
cięstwo za zwycięstwem na swuje du” 
bro. Cała Europa w gorączce? gotowa 
wydobyć miecz i stanąć po stronie 
Abisynji- Mussolini, przerazony; za 
bronił już kobietom używać pudru ry 
Żowcgo. 

Zazwyczaj te brednie wywoływa 

ły moją wesołość, Tego wicczora z 
niewiadomych przyczyn obudzity, mą 
litość. Ludzie ci wywierali tak dziecin 
ne wrażenie, jakkolwiek wierzyli we 
własną powagę, a za ici przeciwałka 
mi kryło się tyle naiwności! 
Nie miałem dziś odwagi słuchać ich 
dalszej rozmowy, i wyszedłem na 
przechadzkę zamiejską, na dobrze ini 
znaną drogę; okoloną z obu stron kak 
tusajni. Nicspodziew ańie usyszałem 
chór sfięlnych i nieśmiałych głosów: 
A następnie w śród ciszy wieczornej 
podniósł się głos czysty, ale drżący 
jak płomien świecy. 

Nie wiein, w jakim języku od Ibywa 
ły się RORY, lecz stale powtarzały się 
trzy sylaby— A-żi-bu, odpowiad: jące 
zapewne słowom: „Módl się za nami!“ 

Wszedłem do zagrody, siad dobie 

gały mnie słowa modlitwy, i u,rzałem 
okolo trzydziestu osób, übranyeh bia 
o, skupionych przed posążkien: Matki 
Boskiej Byli to trędowaci, znajdujący 
się pod opieką dra Feron» 


Przez chwilę trwałem w bezruclit, 
przy glądając się rozmodlonej grupie. I 
nie wiem dlaczego, wobec tych skaza 
nych na zagładę ludzi, modlacych się 
z taką żarliwością, przyszły, mi na 
myśl słowa. zasłyszane przed godzina: 

— Czy ma pan jakie wiadomości z 
Europy ?— Znaczyły chyba: à 

—Bowiėm jesteśmy sami i bezradni.. 
Potrzebujemy pomocy. —Arzi bu!“ 

„ Giinski 


ich O, Se i 


ko, choć tzkie malutkie. Jak gniazdko... 
Ma pani Świ.tne akwarele |- zwrócił 
uwagę na w'doczki, bo nie miał się czem 
w tem miłem mieszkonku zachwycać. -— 
Ciekaw jestem, k'o je malował? 


— Ja, W wolnych chwilach lubię ma 
lować! 

— Więc m pani zdolności malarskie, 
więcej — ma pani talent, jak Świadczą 


| te rejzażyki Dobrze się złożyło że uczy 


tu pani rycunków. Cieszę się fiezmiernie 
że nrbylem do swego powiatu taką zdol 
na ste. Przypuszczam, że w najbliższym 
czasie będę mógł pani dać etat. Czy ze- 
chciałoby sie pani przenieść do innej miej 
scowości? $ 


— Nie, panie inspektorze. dobrze mi 
tu w Lasowisku, ale gdybym miała do- 
stać e'st, to wolałabym się przenieść. 

— Dam pąni etat w Lasowisku. Poco 


«ma się pani przenosić?! Tylko nie zaraz, 


może za miesiąc. może za dwa. 
— Dziękuję bardzo, panu inspektoro- 
wi — rzekła, 


— Jest mi niezmiernie przyjemnie, że 


mogą dla pani coś zrobić. 


— Grunt jest — pomyślał gość — te- 
raz tvlko umiejętnie się zabrać, by nie 
spłoszyć tego naiwnego dziecka. Post2- 


na | skoczni olimpijskiej w Garmisch - Parten kirchen. (Po lewej stronie mała, po scacą 
duża skocznia), 


PŁACĄ TYLKO CI, 


EBM którym BOONE się tilm. TEIA 


Śmiałość reklamy amerykańskiej nie 
a poprostu granic. Szereg kin Wpro 

'adziło obecnie tytułem próny tzw 
Teinat system“ nie pozbawiony pew 
n-go rozmachu i wdzięku 

System ien, o tak tajemniczej na 
zwie, polega na tem, że publiczność 
zostaje wpuszczona do kin. bezpłat- 
nic» Po obejrzeniu filmu płaca tylko 
ci którzy są zadowoleni,  acbrowol- 
nie BPE 

Statystyka wykazała, że z uczciwo 
$cą ludzką nie jest jeszcze tak Ż4, Do 


penad 80 proc. widzów zaplacjło 
tw yet że się dn ya podo! yait Ma 
to iego ciekawi: mogli być świaukami 
diagich ogonków przy kasie kinowe; 
ktćrą tworzyli ci, którzy po wyjściu Z 
kina chcieli zapłacić. 

W ten sposób również i frekwencja 
w kinach, stosujących ten system, 
wzrosła znacznie» 

Czy u nas zastosowanie tego syste 
mu „honorowego“ dałoby również tak 
wspaniałe rezuitaty? ? 

Sceptycy mówią, że nie. 


200 tysiecy franków 9dszkodJowania 


EEE zapłaci znachorka lekarzom. 


nowił darmo nie tracić czasu, ale nie wie, 


dział, jak dziewczyna zareaguje na jego 
obcesowe postępowanie. 

— Widzi pani, Jadziu, że chcz dla pa- 
ni dużo zrobić — zaczął niezrecznie, — 
ale musi mi zato pani ładnie podzięko- 
wać — zaśmiał się fałszywie ze swego 
powiedzenia. 


-- Ja mam podziękować! Nie znajdę 
słów podzięki za tyle łaski. 
— Jak pani uważa... 


Postawiło ją to w kłopocie. Zdawało 
jej się, że już mu podziękowała, choć do- 
piero miał zamiar dać jej etat, a on chce 
jakichś „ładnych podziękowań.“ Czyż- 
bv... 

Nie dokończyła, przecież to taki do- 
bry człowiek. Cień przeleciał po jeji twa- 
rzy. Zauważył to, gdyż obserwował ją 
spod oka, 

— Niech Jadzia zarzuci mł ręce m 
szyję — rzucił nie mogąc doczekać się 


m 
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Sąd w Albi rozpatrywał ponownie 
proccs wytoczony pr rzeciwko pani 
Vieux zwanej powszechnie „Gueris- 
Seuse de la Dreche*, oskarżonej o bez 
prawne leczenie chorych, 

Przed sądem przesunęło się wielu 
świadków którzy z całą powagą twier 
dzą o „cudownem uleczeniu*, lecz by 
ji i tacy. których świadeętwo nie. było 
korzystne dla oskarżone j 

Jak wynika z oskarżenia: prokurato 
ra į adwokatów Związku Lekarzy, kli 
cntela p. Vieux składała się z chorych 


tej chwili — i ucałuje mnie. , 
Dziewczyna oniemiała,,. 
— No. —nalegał coraz natarczywiej. 
Wstała, by uciec. 
Pochwycił ją za rekę, szarpnął, że 
upadła mu na kolana, i zsczął szukać jej 


ust, lecz nim je znalazł, poczuł na lewym); przyjmie 


policzku uderzenie. 

_ Porwął się, 
kając kapelusza wycedził: „Taraz bedz, 
dla pani starał się o etat“ _ -EL 


Jadźka tej nocy długo płakała. 


Ostatnie słowa inspektora, wypowie 
dziane wieczorem, brzmiały jej przez ca 
ty następny dzień w uszach. 


Biegiem popedziła na lekcje. Inspek- 
tor już siedział w klasie. Zaledwie ra- 
czył skinąć jej głowa I Kaza! prowadzić 
lekcje. Nie prowadziła ich tak spokolnie 
Jak wczoraj. Nerwy drgały wprowadza 
jąc w drżenie ręce. pytania plata'v się, 
choć miała je dokładnie opracowane. 
Wymeczywszy i siebie i dzieci, nic ich 
na tei godzinie nie nauczyła. 


den muskuł nie zadrzał na jego twarzy: 
by? jak sfinks, który martwym swyin 
wzrokiem zatoną! w lotnych piaskach pu 
styni. Od czasu do czasu notował coś w 
grubym zeszycie. 


Jadźka byłą pewna, że na drugiej go 
dzinie nie bedzie u niej siedział. tymczae 
sem został. Znowu notował zawzięcie. 


— Niech notuje — myślała — usłyszy 
my. co powie na konferencji — j spod 
oka obserwowała jezo pulchne policzki 


Nareszcie... Wyszedł. Jadźka o- 
detchnała į dała odpoczynek napiętym 
nerwom. Dzieciom kazałą coś pisać i li- 
czyć, sama usiadła za stolem podparłszy 
glowe, 

— Napewno mnie zwolni — brzęcza- 
ło fei coś natrztnie do ucha. Narazie nie |. 
bedzie mógł tego uczynić. ale przy naji 
bliższej sposobności! .. A zresztą: kto! 
wie?.. Postawi mi ocenę niedostatecz- 
ną i zwolni odrazu. > 

— Co będę wtedy robiła? Do domu 


K 


Inspektor siedział za stołem. Ani je-| wielu 


pochodzących ze wszystkich sfer spo 
łeczejńistwa: biednych i bogatych W 
dzień przybycia policji celem. przepro 
wadzenia Śledztwa, 45 chorych czeka! 
to na „kolejkę” przyjęcia przez. „cudo 
downą lekarkię* 

Sąd, po drzestachaniu Śwładków 
"raz sw okatów obrony -i p 
twa, s skazał panią Vieux na 200, 
ków kary oraz na.200-typięcy iran ów 
tytulem odszkodowania Związkowi le 
karzy, 


. z 
o :0: 


nie mogę jechać, bo poco? Przecież jest 
ich tam siedmioro: z jednej. pensii ojca 
trudno wyżywić tylu ludzi, Może uda mi 
się dostać posade w innym powiecie? 
To bardzo wątpliwe. bo jeżeli mnie zwol 
ni. to z taka opinią. że nikt mnie już nie 
I zaco? Że dostał po zębie, bo 
mnie chciał całować i może... Co za bez 


akby go oparzono Szu- | WStYdny samiec — określiła go w myśli. 


*— Czy oni wszyscy tacy? Kierownik, te 
raz ten... Ale Sztern i Łoboda nie posu- 
wają się do takich wobec niei ekscesów 
Nie maia nademna władzy, gdyby mieli, 
napewno zechcjeliby z niej skorzystąć... 


— Czy oni z wszystkiemi kobietami 
tak postępują, czy tylko ze mna, dlatego 
że uważają mnie za niedoświadczone głu 
pie dziecko? Czy całe życie daży tylko 
do fego, aby zASDOKOKĆ zwierzęce þi- 
styńkty? 


I oto ona, którą re oficjąlnie uzna 
ła za przygotowaną do'życia. stol wo- 
bec niego. jak mały bęcwa? wobec try- 
gonometrii lub logarytmów! Ta szkoła 


iktóra z' dumą głosi, że wyprzedzą spo- 


łeczeństwo, że przygotowuje miu nowe 
kadry ludzi. nie dała jej nic, prócz nie- 
pustych i bardzo skomnlikowa” 
nych formułek z metodyki, do których 
po kilku lekcjach samodzielnie prowadza 
nych. bez. trudu się dochodzi. i kilku de- 
finicyj z psychologji. Po ca właściwie pa 
kowano jej ten balast do głowy kiedy 
teraz na progu Życia nie może sobie. dać 
rady? Poco te noce nieprzespane? 


Dziwiły fa te poglądy. Dotychczas 
nigdy nie posunęła Się do krytyki tych 
ustalonych pojęc, nawet do głowy lej nie 
przyszło że mogą być złe. Tylu mądrych 
ludzi nad niemi myślało!,., Zapominała. 
Że zdvby nie te puste formułki i definicje 
nie różniłaby się niczem / od” wiejskich 
dziewcząt. które sądzą ziemniaki, wyrzu 
caja nawóz j całują się z chłonakami, nie 
myjącemi nigdy ust. 

Teraz czuje coś innego: albe wszy 

scy ludzie z całym swoim balastem uczo 

ności sa złupcami, albn ona est głupia. 
Dlaczego więc'szk ła, ten s'rażnik kultu 
ry, puszcza głupich ludzi w świąt? 


(d. c. n.) 
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LHA LE STOLICY. 


Życie Warszawy w kilku erae 


W swoim czasie magistrat watszaw” 
Ski wpadł na pomysł zbudowania w dziel 
nicy Koło kolonji tanich domków drew” 
alaftvch, w których mieszkania byłyby 
sprzedawane na własność. Dość duża 
cdewieść tej dzielnicy od śródmieścia, 
atzadii+ my dojazd, brak bruków į kana” 
ieacji sprawiły, że domki te nie cieszy 
ly siy pewcdzeniem, Na jesien! rb, Bank 
Gospodarstwa Krajowego zorganizował 
na Kole wystawę Budowlana, stawiając 
klkadziewąt nowych domków. Wywoła 
łu to cżywiomą dyskusję. w której pod“ 
noszomo, że pod wystawę į nowe osiedle 
należuło wybrać odpowiednie'sze tere- 
ry. Niewładomo dlaczego ale Koło cie” 
szy $je powodzeniem. Skolei Towarzy” 
stwo Budowy Osiedli Robotriczych prz” 
stąpiło tam do budowy 1.000 mieszkań: 
z kiórych 842 mieszkania oddane będą 
dy użytku latem’ 1936 r., resztą zaś w 
grudniu tegoż roku. Osiedle robotnicze 
składać się będzie z 2-piętrowych budyn 
ków, zawierających każdy po 54 miesz” 
kamia. Wszystkie budynki ustawione bę 
dą prostopadle do ul. Obozowej. Okna 
mieszkań nie wychodzą na ulicę, lecz na 
wewnętrzne zieleńce. Mieszkania te Są: 
dwóch typów: jedne posiadają tylko izbę | 
z wydzieloną alkową i kuchnią, inne zno 
wu tylko izbę z kuchnia we wnęce. Ko” 
morne wahać się będzie od 20 — 22 zł, 


miesięcznie. 
w 


„ 


W okresie deszczów mieszkańcy mie 
mal wszystkich peryferyj Warszawy od 
czuwają brak krytych poczekałni tram- 
wajowych 4 autobusowych. Np. na pl. 
Wilsona na Zoliborzu na którym zbięga 
się kilka linij tramwajowych į jedna linja 
autobusowa, niema zupełrie poczekalni. 
Płac ten jest odkryty całkowicie na dzia 
łanie silnych wiatrów f Hczni pasażero” 
wie są skazani na moknięcie na daszczu. 
Brak jest również poczekalni wzdłuż I* 
nil autobusowej Warszawa — Otwock— 
E» o» 


"Rospoczęta akcja dożywiania dzieci 
w publicznych szkołąch powszechnych 
objęła dotychczas 139 szkół na ogólną 
ich liczbę 176. Dożywianych jest obec: 
nie około 18.000 dzieci, z tego mlekiem 
około 9.000, reszta zupami. Z ogólneł 
llczby dożywianych dzieci, około 4.000 
z 39 szkół dożywianych jest w 4 kuch- 
niach rejonowych Rady szkolnej m stoł. 
Warszawy, reszta otrzymuje pożywie- 
mie na miejscu w szkołach. Około 800 
dzieci w 9 szkołach dożywianych jest 
staraniem prywatnych instytucji. Na o- 

<ólną liczbę przeszło 30.000 kart Kwali- 

likacyfnych do dożywianła, wydanych 
przez Radę szkolną, szkoły zwróciły d3 
tąd około 23.000 kart które już prawie 
w całości sprawdzono, W najbliższych 
dniach Hczbą dożywianych dzieci osią- 
gnie preliminowaną liczbę 25.000, 
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| Mrateczki. 


KONFITURY ZE SZKŁA 


no 


EMME NIEŁESSKA LABĘO, 


Nie wiem» czy to pawda, ale w ko”jz sytuacji: 


łach urzędniczych mówią, że święta Bo 
żego Narodzenia zostaną w tym roku od 
wołanę. W końcu 1937 roku, gdy czasy 
się poprawią i podatek specjalny od upo 
sażeń zostanie zlikwidowany: lub prze 
rzucony na sfery posiadające, święta bę 
dą obchodone uroczyście, wzorem lat 
dawniejszych. Obecnie jednak nastąpi 
„prolongata* riejako świąt. 

— Jak Święta spędzacie 
jomy znajomego. 

— Wyjeżdżamy! 

— W tych kiepskich czasach? 

— Raz człowiek żyje! Było nie 
było! 

Gość wraca do domu i mówi rozrado 
wany żonie: 

— Wiesz, Pikusińskich już odwali- 
łęm. Powiedziałem im, że wyjeżdżamy 
na święta więc chyba nie przvidą do 
nas, jak zwykle w drugie świeto» 

— Jeśli jedzenie i picie zabiorą ze so 
bs, to mogą przyjść. Przy okazji i my 
się pożywimy przy ich zapasach. 

— A możeby naprawde wyjechać? 

— Dokąd? Zaco! 

» — Może do jakich krewnych? 

— Bój się, człowieku. Boga! Do ja“ 
kich?. Nierobscy mają coprawda mają" 
teczek ale pisali do mnie niedawno, czy 
nię mam przypadkiem starej, zbywają= 
cej garderoby, bo stary nie ma w czem 
chodzić, a dzieci przestali posyłać do 
miasteczka do szkołyy gdyż nie mają 
butów. 

— No, a twoja bogata ciotka w Pikut 
Kowie? 

. — Bogata to, ona Jest, ale udaje że” 
braczkę, żeby podatków nie płacić. Nie 
tylko nas do siebie nie zaprosi, ale fe” 
Szcze gotowa nam się zwalić na święta 
żeby tylko samej nie wyprawiać, 

— Hm... niedobrze. Coby tu wykom 
birować? 

„ — Wiem. Mam! Wyjełdżamy do Za 
kopanegoł 

— Mężusiu, pokaż—no puls.. normal 
ny?.. ale mózg napewno coś źle funk- 
cjonuje, przyznaj się, nie miewasz halu- 
cynacyj? 

— Jestem zupełnie normalny. Ale wy 
fazd do Zakopanego to jedyne wyjście 


— pyta zna 


Trzeba tylko zdobvć pienią 
dze na podróż. 

— A pensjonat? 

— Urzadzimy się tak, jak ci goście 
w restauracjach którzy się najedzą, napi 
ją a potem wołają kelnera: proszę we” 
zwać posterunkowego, Żeby mi Spisał 
protokół za niezapłacerie rachunku. 
I my tak samo zrobimy. Pojedziemy na 
tydzień do pierwszorzędnego pensiona 
tu w Zakopanem (żeby zgóry nie żądali 
pieniędzy), a potem spokofnie wyjedzie 
my. [Właścicielce pensjonatu powiemy: 
proszę szanownej i łaskawej pari, pie” 
niędzy nie mamy, ale gdy tylko przy” 
wrócą nam dawne pobory. t. za dwa 
lata z przyjemnością wszystko urequ” 
lujemy. 

PRZY HERBATCE. 

Jeśli czytelnicy zastosuja się do po” 
wyższych wskazówek. wyobrażamy so 
bie, co się bedzie działo w tym roku w 
Zakopanem. W każdym razie na brak 
frekwancjł pensjonaty nie będą mogły 
narzekać. 

Dopóki to jednak mie nastapk do 
wiedzmy sie. co się stało u Heleny Szpi 
ro, zamieszkałej przy ulicy Mielczar” 
skiego, 

Prócz innych zmartwień madame Szpi 
ro posiada służebnice domowa w oso” 
bie Natalji Łabko, istoty łakomel. 


Szpirowa wyszła do miasta. Nacia zo 


stała sama w domu. Wykorzystała tes 
czas, w ten sposób, że zdieľa ze szafy 
słoik z Konfiturami z malin i zaczeła le 
„wyżerać*. Robiła to tak gwałtownie i 
namiętnie, Że w pewnym momencie 
słoik swypsrął* jej się z reki, spadł i po 
tlukt się. Łabko, jednak ma teb na kar- 
ku. Wzięła nowy stoik i wpakowała do 
niego wylane konfitury wraz z okru” 
chami szkła, Ody Szpirowa wróciła do 
domu 1 do herbaty nabrała sobie (yżecz 
kę konfitur, zazgrzytało lej szkło mię” 
dzy zękami. Krótki rzut oka na inny tro 
chę stoik I sprawa stała sie dla niej fa 
sna. Zawołała Nacię z kuchni I trzep” 
nąwszy ją zlekka.przez głowinę powie 
działa łel kilka miłych słów. 

Sad Grodzki skazał Helene Szpiro na 
5 złotych grzywny lub 1 dzień aresztu. 

Jerzy Krzeckl. 


Trup na dachu boy m 


POKURE ODKRYCIE $PRZĄTACZĘĄ!I, EB 


Z Suwałk donoszą: 

W Suwałkach robotnica kolejowa, 
sprzątająca wagony na stacji kolejowej 
zauważyła na dachu jednego z wagonów 
mężczyznę z rozbitą głową. 

Jak się okazało, był to trup pasaża* 


Dobra i systematyczna reklama ożywia wymianę towarów, podnosi 
bilans handlowy, zmniejsza bezrohociel 


KLAUDJUSZ ORVAL 


PRÓBA. 


Zadyszany Remigjusz Takiet, urzędnik 
bomu Handlowego „Jersey i Spółka” wpadł 
z twarzą czerwoną do pokoju służącego za 
jadalnię i gabinet jednocześnie. 

— Przebierasz miarę! — przywitała go 
żona kwaśno — spóźniłeś się przeszło o go- 
dzinę. Cóż cl tam znowu weszło w drogę: ka- 
wiarnia, koledzy, partja szachów? 

— Słuchaj, juleczko!... — wtrącił Remi- 
wjusz ocierając potem zroszone czoło. 

— Pozwól sobie powiedzieć — przerwała 
mu szorstko —'że odliczywszy potrącenia na 
emeryturę twoją j świadczenia socjalne, przy 
nósisz mi ściśle tysiąc sto dziewięć franków 
oslemdziesiąt siedem centymów co miesiąc. 

— Tyle ile mam. Co do grosza... — wtrą- 
cił Takiet znów nieśmiało. 

— Och! Nie robię ci żadnych wymówek! 

— podchwyciła Juleczka. — Wiem, co mi po- 
wiesz, Że jestem zbyt młodą, by rozumieć, 
iak ciężką jest walka o byt w dzisiejszych 
czasach... Że powinnam dziękować Bogu za 
to, co mam i tym podobne brednie. Ja zaś 
odpówiem ci na to, że powinieneś wziąć pod 
uwagę, iż od dwudziestego do trzydziestego 
żywimy się kartoflami w najrozmaitszych po 
staciach wyłącznie... Menu, nie wystarczają- 
ce dla usprawiedliwienia twych „półczar- 
nych” i „kropelek“. Nie mówiąc już o moich 
sukniach po dwadzieścia razy przerabianych 
i zmieniajacych kolor ilekroć mogę wydać 
sumkę na farbiarnię. 

Wyrecytowawszy powyższe jednym tchem 
pani Juleczka umilkła zasapana. 

Remigiusz Takiet położywszy tekę skórza 
ng na biurku odezwał się chrypliwym głosem. 


— Dobrze, że skończyłaś, moja Juleczko, 
bo mam ci coś ważnego do powiedzenia, Coś 
bardzo... bardzo doniosłego. 

— Dobrze! Dobrze! Bez szumnych wstę 
pòw... Domyślam się! Kupiłeś jedną dziesiątą 
biletu loterji państwowej. To i ważne „coś”- 
— zaśmiała się młoda kobieta szyderczo idąc 
do wąskiej kuchenki, 

— Powtarzam ci, Juleczko, że chodzi o 
rzecz... 


— Zgoda! Zgoda! Opowiesz mi przy obie | 


dzie, Ale przypominam ci, że mamy dziś dwu 
dziestego siódmego. W konsekwencji więc 
zupa kartoflana, Jeśli to nle wystarczy cl, 
możesz maczać chleb w winie, 

Remigjusz Takiet zirytowany uderzył pię 
ścią w stół. 


— Że też nie dasz mi przyjść do słowa!— 
wybucnął — nie czas na głupstwa. Słuchaj 
mnie uważnie, Juleczko! 

— Słucham! Słucham! Co faśnie pan po- 
wie ciekawego? — pytała ironicznie. 

— Spójrz na tę tekę. Czy domyślasz się, 
co zawiera? 

— Co? Papierzyska, oczywiście! 

— Pięcset tysięcy franków! — odpar? Ta- 
klet poważnie. 

— Pięćset tysięcy franków? 

— Tak jest. Usłyszałaś dobrze. 

— No i co? 

— To, że zabrałem pieniadze te z sobą, 
gdyż Adolf Courtier, skarbnik naszej firmy, 
musiał wyjść na miasto. Ja zaś, jak wiesz, 
zastępuję go w razie potrzeby. Mając wręc 
prawo do podpisu, mogłem, dopełniwszy od- 
nośnych formalności, zainkasować tę sumę. 
Wobec tego, iż kasa zamknięta, zabrałem 
pieniądze z sobą. Czy odniosę je?.. To już 
inna sprawa!., Ządecydujemy o tem we 
dwoje. 


ra, który jechał widocznie „na gapę“ na 
dachu wagonu i, dzieki nieuwadze, przy 
przejeżdżaniu przez jakiś wiadukt czy 
też t. zw, przepust uderzył głowa, po- 
nosząc Śmierć na miejscu. 

Przy zabitym znaleziono książeczkę 
wojskową na imię Zygmunta Wiszowa 
tego z Grajewa, zamieszkałego ostatrlo 
w. Olszance. 
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IRobotnik utopił „poetę” 


ER Zemsta za złośliwe rymy. 


Z Kołomyi donoszą: 

Przed sądem okr. w Kołomył toczyła 
się rozprawa karna przeciw robotniko 
wi Mikołajowi Kosmynkowi z Czernia 
tyna, oskarżonemu o nieumyślne zabój. 
stwo į nieudzielenie pomocy tonącernu. 
W Czerniatynie przebywał staruszek, 
niejaki W. Nemisz, znany z tego, że 
umiał przemawiać 


do ludzi rymami, 


przez co zwano go .poeta*, Nemisz był 
bardzo złośliwy } rymami swemi umiał 
dokuczyć niejijdnemu. Szczególnie za” 
wziął się „poeta”* na rodzinę Kosmynka. 


RADJO ya 


DZIŚ, dnia 9 grudnia wieczorem. 
RASZYN. 


15.15 Wiadomości o eksporcie polskim 

15.20 Przegląd giełdowy 

1580 Koncert z Wilna 

16.00 Lekcja języka niemieckiego 

16.15 Muzyka z płyt 

16.45 „Wielkie łowy” — skecz 

17.00 pogadanka z Krakowa 

17.15 Minuta poezji 

17.20 Recital śpiewaczy z Krakowa 

17.50 Pogadanka z Wilna 

18.00 Kwartet smyczkowy 

18.30 Listy od dzieci -— omówi W. Tatarkie= 
wicz « Matkowska 

18. zt: Życie kulturalne | artystyczne stolicy 

Program na dzień następny 

Skrzynka rolnicza 

5 Koncert reklamowy 

Wiadomości sportowe lokalne 

Wiadomości sportowe ogólne 

Pogadanka aktualna 

) Koncert z Poznania 

Dziennik wieczorny 

Obrazki z Polski współczesnej 


21.00 Wieczór literacki ze Lwowa 
21.30 „Carmen” — opera w 4 aktach Q. BI- 


zeta, w wykonania zespołu teatru La Scala 
w Medjofanie — płyty 
25.30—23.35 Wiadomości 
dta komunikacii lotnicze] 
ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wvjatklem; 
12 Przegląd giełtowy łódzk 


meteorologiczne 


15 


16.15 5 Piosenki z płyt 

18,30 „Pani Zima jedzie...” — opowiadanie 
dla” dzieci, wygłosi Leon Sroka 

1840. O wszystklem pntroszku 

18.45 Wyjątki z opery „Halka” — Moniuszki 
(płyty) 

19.10 Program na dzień następny 


19.20 Koncert reklamowy 
10.35 Łódzkie wiadomości sportowe 


WTOREK, dnia 10 grudnia 
RASZYN. 


0 Pieśń poranna 

Pobudka do gimnastyki 
Gimnastyka 

Muzyka z płyt 

W przerwie o godz. 7.20 Dziennik 
ranny 

Program na dzień bieżący 

Parę informacyi 

Audycja dla szkół 

Przerwa 

Sygna! czastt 

8 Dzie nnik nołudniowy 

5 Audycja dla szkół 

Koncert zespolu Stefana Rachonia 


* [TW Sq" tezy: | - OWE" E ET RZEZ ZG L w Za 
— m 


We wrześniu gdy Kosmvnek łowił W 
stawie ryby: począł mu żartobliwem fv% 
mami dokuczać Nemisz. Wówczas Ko- 
smynek zdarł mu czapkę z złowyv i reu 
cił na Środek stawu, a potem zmusił Ne 
niisza do rozebrania się i szukania czat 
ki w stawie. Nemisz, który miał obie Tę 
ce bardzo stabe, nienależycie rozwinie” 
te, nie umiał pływać. Kosmynek. wyma 
chniąc ciężkim drągiem zanedził Nemi- 
sza w złąb stawu, tak, że nieszczęśliwy 

„poeta* począł tonać, a. i wówczas Kas 
mynek mu nie pośpieszył z pomocą: 

Sąd skazał Kosmynka na rok wiezie 

nfu z zawieszeniem, 


zdrowe jt =mydeżko (HERYŃ 


18.25 Chwilka gospodarstwa domowego 
18.80 Z rynku pracy 
18.85 Przerwa 
150.16 Wiadomości o eksporcie polskim 
15.20 Przegląd giełdowy 
15.80 Muzyka sp 
16.00 Skrzynka P. K. O. 
16.15 Utwory fortepianowe w wyko 

Wł. Szpilmana 
16.45 „Cała Polska śpiewa” 
17.00 Wielkie i drobne wynalazki 
17.15 Koncert w wykonaniu orkiestry 
17.50 Skrzynka językowa 
18.00 Muzyka z płyt 
18.30 W obronie fantastyki — szkic literacki 
18.45 Program na dzień nastę ny 
18.55 Postulaty rolnictwa w dz edzinie miat 
stwa — pogadanka 
19.05 Koncert reklamowy 
19.35 Wiadomości sportowe lokalne 
19.40 Wiadomości sportowe ogólne 
19.50 Pogadanka aktualna 
20.00 Koncert symfoniczny z Wilna 

W przerwie około godz. 20.50 Dzi 
nik wieczorny oraz Obrazki z Polski 
czesne] 
22.20 O poradnictwie przedślubnem — 9% 
gadanka dla wany 
22.45 Polska twórczość operowa — odczyt 
z Krakowa 
28.00 Wiadomości meteorologiczne dla K0“ 
munikacji lotniczej 
28.05—28.20 Muzyka taneczna w wykonanit 
matei orkiestry P. R. 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 


«an 


7.50 Program na dzień bieżący 

7.55 Parę informacyj 

18.85 Piosenki z płyt 

15.12 Przegląd gir dowy łódzki i 

15.30 Muzyka z ? 

18.0 Reanpwę 2 fęstuchaczami przepió* 
wadzi dyr Pawłowicz 

840 O wszystkiem potroszku 

18.45 Muzyka z 


płyt 
19.10 Program na dzień następny 
19.20 Koncert reklamowy 
22.45 Łódzkie minuty literackie ` 
19. 35 Łódzkie wiadomości sportowe 
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Pani Juleczka słuchała, stojąc, jak wryta. 
Twarz jej przybladła. Ręce drżały. Tysiące 
myśli kłębiło się w rozgorączkowanym móz- 
gu.’ 

— Co ty mówisz? Co ty mówisz? — wy- 
jąkała po długiej chwili milczenia wpatrując 
się z rozszerzonemi oczyma w męża, 

—- Mówię — odpari Remigjusz Takiet z 

naciskiem — że, jeśli chcemy, możemy roz- 
brat wziąć z marnem naszem życiem. Uciec 
moża z temi pieni o. Chodzi o to 
łyiva, czy nie będzie ci żel inojej uczciwości, 
dohrej mojej sławy, której ceną będzie nędz- 
na nasza wegetacja. Z drugie strony pomyśl 
o tem wszystkiem, co mogą nam dać te pięć- 
set tysięcy franków? 
„„Piękne toalety, Auto. Pierwszorzędne 
restauracje, teatr, muzyka... Jarzące się świa 
tła. Klejnoty. Zazdrosne spojrzenia innych 
kobiet równie bogatych, lub bogatszych na- 
wet, ale mniej pięknych i starszych szcze- 
gólniej — szeptała pani Juleczka jak we Śnie 
nie zwracając uwagi, że mąż patrzał dziwnym 
wzrokiem na nią. 


edzmi in? 


Chwila milczenia i nagle młoda kobieta 
rzuciła się mężowi na szyję, wołając. 

—]edźmy! Jedźmy!... Uciekajmy! Uciekaj- 
my dziś jeszcze!... -Natychmiast!.., 

— Uspokój się! Mamy czasl... — odpar? 
Remigjusz odsuwając żonę od sieble łago- 
dnie —- spostrzegą się w biurze jutro dopiero 
najprędzej! Rozważ więc dobrze. Zastanów 
się. To nie żarty,, Będziesz żoną złodzieja!... 
Wspólniczką złodzieja... 

Uciekajmy!.. Uciekajmy coprędzej!-, 
powtarzała pani Takietowa nie słu” 
chając: 

W tem rozległ się dzwonek w przed 
pokoju. 

— O, mój Boże! Kto to? Kto? — szep 


ręła dygocąc jak w febrze. 

— Trzeba zobaczyć — nadmien!! Ry 
migjusz Takiet z niewzruszonyni spo” 
kojem. 

W chwilę potem wracał ze starym 
mężczyzną którego przedstawił żonie: 
skandujac słowa: 

— Pan Adolf Courtier: skarbnik Ic- 
mu Handlowego „Jersey i Spółka”. 

— Moje uszanowanie pani — ode" 
zwał się z głębokim ukłonem, poczem 
zwrócił się do gospodarza domu zę sto 
wami: 

— Z głębokiem wzruszeniem prze- 
czytałem wasz bilecik, drogi kolego! 
Bóg wam zapłać za przysługę!... Pań- 
stwo wybaczą, że przeszkodziłem w 
obiedzie... Zaraz uciekam, Idę spowro- 
tem do biura„. Będę spokojniejszy, gdy 
zamknę te pięćset tysięcy franków w 
kasie, Raz jeszcze serdecznie. dziękułę, 
przyjacielu... Daj Boże móc zrewanżo” 
wać się kiedykolwiek... Ani słowa sze- 
fowi, szczególnie» proszę was kolego! 
Zmyłby mi głowę! Powinienem był byś 
na stanowisku dla przyjęcia znacznego 
tego wpływu. Do jutra... Moje uszano” 
wanie pani. 

I wziąwszy pod pache tekę skórzaną 
z biurka podreptał odprowadzony przez 
Takieta do przedpokoju. 

— Świetnie!... Dowcipnie!., Ani sto- 
wa!.. cisnęła pani Juleczka do wracają 
cero męża przez zęby — czy wolno mi 
jednak wiedzieć co komedia ta miała na 
celu właściwie? 

Jak myślisz, Juleczko? —odparł Re 
migiisz głosem smutnym pytaniem ra 
pytanie. 

— Co myślę? — wybuchnęła żona 


— Myślę, że był to głupi, niewczesn$: 
niefortunny żart z twej strony. Alę W 
jakim celu? W jakim celu, pytam? , 

— To nie był żart, Juleczko... ozna 
mił mąż poważnie. 

— Więc co, w takim razie? nalega 
ła natarczywie 

— Próba+. Juleczko!.. , 

— Próba?!.. powtórzyła tnłoda KO 
bieta, ze zdziwieniem nie rozumiejać 
o co chodzi. 

—-Yak jest próba. Chciałem wiedzieć 
jak zareagujesz na samą myśl dopt 
szczenia się kradzieży przeze mnie: 
Pragunałem byś odwiodła męża swef” 
od haniebnego czymi» Spodziewałel 
sję wreszcie, że nie uwierzysz mis” 
Że przekonaną o mej uczciwości k 
micsz istotnie słowa moje za żart. 
że mi przykro, że inaczej, Juleczko 

W. odpowiedzi na to pani Takiet9 
wa padia na fotel kryjąc twarz 
dłoniach 

— Nigdy jeszcze— szepnęła gloses 
obcym i jakby dalekim, po długie) 
chwili milczęnia— nigdy jeszcze ne 
sęskniłam tak bardzo za tem wszy$ 
kiem czego nie mam į mieć nie ocd? ' 
nigdy prawdopodobnie, lub». za późno: 

— Jemy obiad?— pytał Regim. 
nieśmiaio. 

—- Głupcze!-- wrzasnęła Juleczka 
zerwawszy się z fotela pobiegła do 
chni zatrzaskując drzwi za sobą» 

Gdy w tydzień potem Remigjuś7 
Tawiet przyszedł na obiad dp domt 
nie zastał Juleczki. Uciekła do AMS 
ki z bogatym kupcem argenty CA 
i Tium. J. S 
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Wczoraj na stadionie ŁKS oraz 
oisku Widzewa rozegrane 
mecze piłkarskie. 

Fakt ten zasługuje na podkreślenie 
owiem jest to dowód, iż niektóre klu 
y łódzkie zamierzają zaprawę Zimo- 
wą na sali uzupełniać meczami trenin 
xROwemi na boisku. 


na 
zostały 


kke- 
[ 


ŁKS — WIMA 2:0 (1:0) 
Drużyna ligowa ŁKS-u rozegrała na 
Sisku przy al. Unii towarzyski mecz 

Diłkarski z Wima. ŁKS który wystąpił 

w skład. Piasecki. Gałecki Fligiel Jóź 

Wiak, Welnic. Osiecki, Gątkiewicz, Wol 

ski Lewandowski Sowiak i Miller był 

zespołem lepszym technicznie į przez 

Cały czas meczu przeważał, zwłaszcza 

Ww drugiej połowie. Do przerwy Wimą 

Drzeciwstawiła twardy opór tak że gra 
ła żywa į ciekawa, po przerwie nato 

Miast drużyna fąbryczna tie wytrzyma 

ła tempa. ŁKS zdobył bramki przez Le 

Wandowskiego i Wolskiego n 
W Wimie wyróżniły sie tyły z lewym 


Tylko po francusku i niemiecku 


będą się porezumiewać państwowe związki lekkoatletyczne. 


IW Warszawie obradował w ciągu sobo 

I niedzieli europejski komitet Międzyna- 
| mdowej Federacji Lekkoatletycznej, w któ- 
"ym wzięli udział pp. Stankovits i Missan- 
gyi (Węgry), dr. Puci (Włochy), Halt 
siemcy) i Misiński (Polsłon). 
9 zagajeniu zebrania przez inż. Znajdow- 
sklego, przyjęto protokół zebrania poprzed- 
ħiego, a następnie omówiono bilans mi. 
strzostw Europy (sportowy i finansowy) w 
Wrynie z r. 1934 i uchwalono rozgrywać te 
Mistrzostwa nadal co 4 lata, tak, że najbli- 
tize mistrzostwa Europy odbędą się dopie 
l0 w roku 1038, Skład komitetu mistrzostw 
dzie również zmieniany co 4 lata, a więć 


M. dnin wczorajszym odbyły się w 
ali sportowej Rrfiszećndera w Pablabt 
tach z inicjatywy trenera OCejzika zawo 
y lekkoatletyczne: w których wzięło 
udzia? ogółem 8 klubów. KE, Sokół (Pa 
janice)  Pabjanickie Stowarzyszenie 
iimnastyczne, Wima, Geyer, Zjednoczo 
ne, SKS (Łódź) Startowało 27 azwodni 
w. 
Na zawodach odbył się również trój 
Ok z miejsca w której to konkurencji 
rekord Polski nie był dotychczas oii- 
Manje notowany. 
vniki techniczne były następuiące: 
bies 25 mtr.: 1) Kujawski (miest) 3.5 s. 
brzed Grobelnym (Z) 


5 PORT. 


Piłkarze jeszcze na boiskach. 


Zwycięstwo ligowców i Union-Touringu. 


obrońcą Nurczyńskim na czele w ŁKS 
najlepszą częścią drużyny była równisż 
rona Gałecki į Fligiel byli najlepszy 
mi ząwodnikami na boisku Z pozosta- 
łych graczy Czerwonych na wyróżnie 
nie zasługują obaj boczni pomocnicy 
Osiecki i Jóżwiak oraz Gatkiewicz na 
prawym skrzydle Natomiast Miller gra 
iacy na lewej stronie bvł najsłabszym 
graczem na boisku „Sędziował p. Mil- 
ler, Publiczności około 300 osób 


UNON-TOURING—Widzew 4:2 (2:1) 

Rozegrany na boisku Widzewa tow: 
rzyski mecz piłkarski miedzy lnion — 
Touringiem a Widzewem zakończył się 
pewretn zwycięstwem Union Tourineu 
w stosunku 4'2 (2:1) Zwycięzca był zes 
połem bardziej bojowym i szybszym acz 
kolwiek Widzew bvł przeciwnikiem zro 
Źnyjn. Bramki dla UT zd» Nykiel. Króla 
sik, Świętostawski i Michalski. zaś dla 
Widzewa Mielczarek i Augustyniak Se 
dziował p. Winiarski. 


" 
—— 
» 


do roku 1938 pozostanie skład obecny. 

Za języki korespondencyjne uznano fran- 
cuski i niemiecki, wyeliminowano natomiast 
angielski, ze względu na małe zainteresowa 
nie Anglji mistrzostwami Europy. 

Pozatem postanowiono wprowadzić sta- 
łą listę rekordów Europy oraz uchwalono 
rozpisać kwestjonarjusz do wszystkich zwią 
zków z zapytaniem, który z nich reflekt. na 
organizację mistrzostw Europy w r. 1038. 

W. sobotę goście zwiedzili CIWF, zaś w 
dniu wczorajszym byli podejmowani obia- 
dem przez inż. Znajdowskiego. Dziś goście 
udają się do Krakowa, by oddać hołd Zwło 
kom ś.p. Marszałka Piłsudskiego, 


lekkoatleci 8 klubów w hali sportowej. 


Nowy rekord Polski w Pabjanicach. 


bieg -1000 mtr.* 1) Galewski (Zj) 3.11.2 
przed Łyszkowskim (KE) . 

skok wdal: Kujawski 6.44 mtr. przed 
Anikiejfew (Wima) 6:07 m. 

rzut kulą: 1) Lange (Wima) 12.16 m. 
przed Lindnerem “` ) 145043 m, 

Skok wzwyż: Maciaszczyk (Sokół). 
1. 0 m. przed Hartmanem (Pabj. T. SG) 
155 m 

'Tróiskok z miejsca 1) Anikiejew (Wi 
ma) 58.15 m. Jest to rekord Polski 2) Ku 
ławski 8,05 m. 
å Zwycięzcy w noszęzegálnych Kon- 
kurcrcjach otrzymali pamiatkowe dypio 


my | 
ar LS 
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Nowy prezes Polskiego Związku Tenisa Stoł owego 


„W dniu wcorajszem odbvł się w Ło” 
dzi w lokalu Syndykatu Dziennikarzy 
Przy ul. Piotrkowskiej doroczne walne 
żebranie Polskiego Zwiazku Tenisa Sto 
twego przy udziale” delegatów Pomo- 
łza Lwowa Warszawy i Łodzi. 
Obrady trwały ponad 6 nodzin i sta 
V na dość wysokim poziomie 


Po sprawozdaniu udzielono absluto 
Hum ustępujacym władzom. poczem wy 
rano nowy zarząd w  nastepułaocym 
składzie prezes p. Kazimierz War- 


KOMUNIKAT 


WAGONS-LITS | CZOK, 


Piotrkowska 68, 


170-77 
Bilety narciarskie 
1000 i 2.500 klm. 


tel. 


Bilety na Lux-Torpedę 
do Warszawy 


Ulgowe bilety do 


PARYZA i BRUKSELI 
Paszporty uigowe 


do Anglj/, Łotwy i Estonji 


—— 


l Przejazdy indywiduatne 


do Ziemi Święte, 


[Mistrzostwa Polski w roku 1936 w Warszawie, 


dęszkiewicz, wiceprezesi. adw Jakob 
son i p. Dyhcygier, sekretarz p. Salm. 
skarbnik p. Michalski, kpt. zw p, Eisen 
berg, członkowie zarządu pp Joachi-" 
miak i Szapiro, zastępcy pp: Braunem 
Orszulak i Przybylski (Lwów) Komisja 
rewizyjna: pp: Kordasz, Tadeusziewicz, 


Lange, Kaufman i Kłos (Toruń) 
Uchwalono rozegrać finaty drużynowych 


mistrzostw Polski oraz mistrzostwa indywi- 
dualne w Warszawie, chociaż nie ustalono 
jeszcze ścisłego terminu tych mistrzostw. 
Postanowiono następnie zreorganizować Sy 
stem finałowych spotkań drużynowych Pol- 
ski w ten sposób, by każdy zespół liczył po 
trzech zawodników, z których wszyscy spot 
kają się ze sobą. W mistrzostwach okręgo- 
wych natomiast drużyny liczyć będą po 5 
zawodników i 1 rezerwowy. 


OBA rysia 


Ozoraów miał sensacie 
Propagandowy metz bokserski. 

W Ozorkowie odbyły się w dniu wczoraj 
szym propagandowe zawody bokserskie zor 
ganizowane przez zarąd ŁOZB. 

Wyniki poszczególpych walk były nastę- 
pujące: Celmer (ŁKS) pokonał na punkty 
Zysmana (H), Gołębiowski (IKP) zwyciężył 
Wolfowiczą (tt), Wojciechowski (G) zremi- 
sował z Kowalewskim (IKP), Wdowoński 
(H) pokonał przez techniczne Kk.0. w Il-ej 
rundzie Białeckiego (IKP), Banasiak (IKP) 
wygrał na punkty ze swym kolegą klubo- 
wym Renczem, Kosiński (ŁKS) zwyciężył 
Webera (IKP) i Popielaty (IKP) pokonał 
swego przeciwnika na punkty. 

Zainteresowanie zawodami duże. 


O: 
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„Sokół w sali Filharmon 
Sląsk zwycięża Lódź 711:563%. 


Wczoraj w sali Filharmonii odbyły 
się wielkie zawody gimnastyczne miię 
dzy drużynami Tow. Gimn. Sokół Slą 
ska i Łodzi. 

W ramach tych zawodów Okręg 
Lódzki „Sokoła“ zorganizował popisy 
które zobrazowały całokształt pracy 
w dziedzinie wychowania fizycznego, 

Impreża jako całość wypadła impo 
rutjąco. Wykonawcy ćwiczeń „pokazo 
wych tak młodzież żeńska jak i męska 
sorąco byli oklaskiwani przez licznie 
zebraną publiczność, Szczególnie pb 
dobały się wszystkie piramidy, ćwi- 
czenia wolne oraz pokazy do boksu i 
zapasów. 

Jeżeli chodzi o zawody drużynowe 
Sląst: — Łódź, to mimo porażki zespo 
łu łódzkiego wypadły one również 
bardzo dobrze. Szczególnie ćwiczenia 
na poręczach i drążku . 

W ogólnej punktacji zwyciężyli 
ślązacy w stosunku 711:563, znacznie 
przewyższając łodzian w opanowaniu 
technicznem przyrządów: 


Zawody rozegrano w czterech kon 
rurenćjach;: na koniu z łęsami, na 
urążkuch, ćwiczecia wolne w parterze 
ira urążku. Drużynv wystąpiły w ra 
stępujących składacu, Slysk —Bregu 
ła. Prade'a, Rost, Szlosarek, Peda 
Łódź — Garusiński Sznajder Galilert, 
Chojnacki, Kurczyk. 

W indywidualnej klasyfikacji pierw 
sze miejsce zdobył Breguła 150 pkt. 2) 
losarek 147,25, 3) Pradela 142 pkt. 
4) Rost 139,25. 5) Kurczyk (pierw 
szy łodzianin) 136.75 6) Peda 132,50 
pkt, 7) Gańlert 119(75 8) Sznajder— 
116,75 pkt. Chojnacki 98,25 i Garusiń 
Sri 92,25. 

Drużyna Sląska zdobyła prezorczyk 
Kierownikiem zawodów był naczelni: 
ckręgu łódzkiego Kupczynski Jan zaś 
sędzią głównym naczelnik dzielnicy 
inazowieckiej Lindner Antonii 
Publiczność wypełniwszy salę Fil- 
harmonji po brzegi z wielkiem zainte 
resowaniem śledziła tak zawody dak 
i popisy, 


C+ 


Rozgromiona ósemka Hamburga 


Ładny występ warszawskich bokserów. 


W dniu wczorajszym reprezentacja bok- 
serska Warszawy rozgromiła mocno przere 
klamowaną ósemkę Hamburga w stosunku 
12:4, 

W. wadze muszej Rotholc(W) pokonał | 
wysoko na punkty Grafa (H) w wadze ko- | 
guciej Czortek (W) wygrał pewnie na punk 
ty z Kaschem (H), w wadze piórkowej Ko- 
złowski (W) zmusił w 1-ej rundzie Hemsa 
(H) do poddania się. W wadze lekkiej Po- 
lus (W) po ładnie przeprowadzonej walce 


wygrał na punkty z Dunsingem (H), w wa 
dzie póśredniej Seweryniak (W) po zażartej 
walce pokonał na punkty Brederhorna (H) 
w wadze średniej Baumgarten (H) pokonał 
na punkty Karpińskiego (W), w wadze pół 
ciężkiej Ożarek (W) po emocjonującej wal- 
ce zremisował z Rehmem (H) i w wadze 
ciężkiej Garstecki (W) zremisował z Ottem 
(KH). 
Sędziował w ringu p. Vardas. 
'0— 


WOCKA PRZEGRYWA! 


W, dniu wczorajszym odbyt się we Lwo 
wie międzymiastowy mecz bokserski Lwów 
—śląsk który zakończył się zdecydowanem 
zwycięstwem gospodarzy w stosunku 10:6 

Wyniki poszczególnych wałk byty nastę 
pujące; w wadze muszej Górecki (Lw.) po 
konat na punkty Jasińskiego (Śląsk) w wa 
dze koguciej Sidelnikow (Lw.) zremisował 
z Jarząbkiem (Śl.) w wadze piórkowej Cho 
łówacz *(Lw,) zremisował z  Krawczyłkiem 
(Śl.) w wadze lekkiej Bieniek (Śl.) znokau 


Sukces łodzianina w zawodach szermierczych 


Węgry przegrywają w 


W ciągu soboty i niedzieli odbvł się 
w Warszawie turniej szermierczy przy 
udziale zawodników węzierskich. 

W turrieju na szpady duży sukces 
odniósł Kantor z łódzkiego WKS*u. któ 
ry zajął drugie miejsce po Sobiku (Ka 
towice) 7 zwycięstw Żantor odniósł 5 
zwycięstw. Dalsze miejsca zajęli: 3 (Za 
czyk) (Katowice) 5 zw, Bay (Węgry — 


BZ LASK POKONANY WE LWOWIE, 


towa? w Ill-ej rundzie Sauera (Lw.) w 
wadze półśredniej Swirk (Śl.) wygrał przez 
techniczne k.o. w lll-ej rundzie z Biłyjem 
(Lw.), w wadze średniej Michniewicz (Lw.) 
pokonał na punkty Banacha (Śl) w wadze 
półciężkiej Leoniak (Lw.) pokonał na punk 
ty Skaleta (Śl) I w wadze ciężkiej Szkwar 
kowski (Lw.) pokonał na punkty Wockę 
(Śl.), Przypomnieć należy, że przed tygo—- 
dniem Szkwarkowski. pokonał w Łodzi przez 
techniczne k; o. Krenca. 


szpadzie i szabli. [MMM 


3 zwycięstwa, Karlicki (Katowice) — 3 
zwycięstwa. 

W turnieju na szable pierwsze miejsce 
zajął kpt. Dobrowolski, bijąc w finale Wę- 
gra Rajczy. Następne miejsca zojęli: 3) Bay 
(Węgry), 4) Papee (Polska), 5) Soeld 
(Węgry), 6) Sobik (Polska), 7) Segda 
(Polska), 8) Nycz (Polska) 9) Frydrych 
(Polska) 10) Eltho (Węgry). 


Sport w kilku słowach. 


W dniu wczorajszym w Hajdukach odbył 
się towarzyski mecz piłkarski między ligo- 
wemi druż, Ruchem i Wartą.  Zwycięzył 
bez większego wysiłku Ruch w stosunku 
3:0, mając znacznie więcej z gry. 

W. pierwszej połowie Ruch zdobywa pro 
wadzenie przej Górę, zaś po przerwie 
Ruch strzela dwie bramki: przez Górę i Pe 
terka z rzutu karnego. 

Widzów 1 tysiąc. 

Jak się dowiadujemy, dzięki 
ŁOZB mecz bokserski Łódź — Bruksela zo- 
stał już zakontraktowany i odbędzie się de 
finitywnie w Łodzi w pierwszym tygodniu 
marca, ` 

W niedzisię bawili we Lwowie koszyka- 
rze Kolejowego Przysposobienia Wojskowe- 
go z Poznania, którzy pokonali tamtejszy 


staraniom 


Dror 30:17, zaś Sokół (Macierz) w stosun- 
ku 70:18. 


„INKASO NALEŻNOŚCI LOPP. 


ŁódzkiŁ Obwód Miejski LOPP. 
podaje niniejszem do wiadomości, źe 
nie posiada inkasenta dla akwizycji 
należności LOPR. wzgl. sprzedaży ja 
kichkolwiek wydawnictw» 

Od członków Kół LOPP. skladki 
są inkasowane przez skarbników ttych 
kół, zaś od innych członków LOPP. 
(nie należących do jakiegokolwiek 
Koła LOPP.) — 
poczty łódzkiej: 

W razie zgłoszenia słe innych o 
sób w sprawach akwizycji Sadek 
wzgl. ofiar na rzecz LOPP. prosimy 
osoby te legitymować i skomuniko” 
wać się telefonicznie z biurem Obwo 
du Miejskiego LOPP. przy ul. Prez: 
Narutowicza 30 telefon 10650: : - 
O: 


przez  listonoszów 


—, 


Gedanja pokonała w meczu piłkarskim 
w Gdańsku Danziger Sporciub 2:0 (1:0). 

Czarni ze Lwowa zremisowali w meczu 
hokejowym z mistrzem Rumunji w Buka- 
reszcie 3:0 (02, 1:0, 2:1). 

W meczu hokejowym w Garmisch Parten 
kirchen Niemcy. pokonały Szwecję 1:0. 

w Dltsseldorfie w meczu piłkorskim 0 
puhar Niemiec IFC Nirnberg pokonali Schals 
ke 04 w stosunku 3:0. 

Lwowski Związek Bokserski obchodził w 
dniu wczorajszym dziesięciolecie istnienia, 

W Gdańsku wobec tysiąca widzów roze 
grzny został w niedzielę wieczorem "= 
bokserski pomiędzy warszawską Legją 
miejscową Gedanją. Zwyciężyła bye 
Gdańska w stosunku 9:7. 

W połowie lutego 1936 r. rozegrany zo 
stanie w Wilnie finałowy turniej hokeja lo- 
dowego o puhar Państwowego Urzędu WF 
i Pw. 

W puli finajowej walczyć będzie 7 dru-- 
żyn. 


PETOS EEE TOCZY TY TAA PCK 
LECZN CA 


CHORÓB OCZU 


ze stałemi łóżuami 
DOKTORA 


DONCHINA 


ul. Piotrkowska Nr. 90, 
tel. 221-72. 


Przyjmuje stę chorych. wymagaj ących przeby» 
wania w lecznicy (operacje etc.) a także przy. 


chodzących 9 — I i od 4 — 7 i pół, 


u-  WINSZUJEMY 


Jutro: Marii 
Wschód słońca 7.31 
Zachód słońca 15,2 
Długość dnia 7,55 
Ubyło dnia 8,54 


Qı 


Policjanci z Warszawy 


iepie) władają szabią. 


W dniu wczorajszym odbył się w sali 
|Pks- -u przy ulicy Żeromskiego 88 towarzy» 
|ski rewanżowy mecz  szermierczy między 
Policyjnym Klubem Sportowym z Warsza:- 
wy, a Policyjnym KS z Łodzi. Mecz, który 
odbył się na szable zakończył się zwycię-- 
stwem policjantów warszawskich w stosun 
ku 10:6. 

PKS z Watszawy wystąpił w składzie: 
Grzegorek, Matysek, Chomićki, Dąbkowski, 
zaś PKS (Łódź) w składzie:  Kartasiński, 
Różalski, Supowski | Wojtczak. U łodzian 
najlepszy był Wojtczak, który zdobył 4 pkt 

U gości wyróżnił się Grzegorek 

Sędzią głównym był st. sierż. Rudnicki. 


JUZ PO OBOZIE 
Król (Ł/K.S.) w dobrej formie 


Na sztuczrym torze lodowym w Katowi 
cach zostały rozegrane w ciągu soboty i nie 
dzieli dwa mecze hokejowe, przy udziale 
graczy przebywających ma obozie, Pierwsze 
go dnia tj. w sobotę odbył się mecz p, n. 
Północ — Południe, który zakończył się 
nieoczekiwanem zwycięstwem Północy w 
stosunku 2:1, 

Wczoraj natomiast odbył się mecz mię- 
dzy zespołem złożonym z graczy przebywa: 
jących na obozie a Śląskim Klubem Hokejo= 
wym. Zwyciężył w wysokim stosunku 9:0 
(3:0, 3:0, 3:0) zdobywając bramki przez 
Kowalskiego (4), Sokołowskiego i Marchew 
czyka, 

W mieczach tych, 
stąpił 


Jako gracz obozu wy- 


łodzianin Król, który grał dobrze, 
—:0— 


WYCIECZKA 
na RIWJERĘ, 
do PARYŻA 

i NIE MIEG 
od 16. XII b. r. do 5. I 1936 roku: 


Trasa wycieczki: Bytom, Drezno No» 
rymberga, Strassburg, Nicea, Paryż, 
Berlin, Bytom. 


Cera uczestnictwa Zł, 650— obejmuje: 
przejazd kolejowy kl. 3, paszport zagra- 
niczny, wizy, mieszkania w hotelach i trzy- 
krotne utrzymanie, napiwki i trunsport ba» 
gażu, wstępy do muzeów, wycieczki oraz 

opieką przewodnika. 


Piotrkowska 65 — tel. 101-0] 


lalormacje 
i zapisy 


Bilety tramwajowe miesięczne 
po cenie Sz uż do nabycia 


| w P., B. P. ORBIS, Piotdkowski 65. 
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Co nas po pracy rozweseli? 


Teatr Miejski — Krzyk 
Teatr Popularny (Ogrodowa 18) 
Taniec szczęścia 
Adria — Droga bez powrotu 
Casino — Jaśnie pan szofer 
Corso — Maia mateczka 
Czary — Bezdomni 


Dom Ludowy — 1) Skandal w Budapesz- 
cie; 2) Kochałam go... 

Europa — Najszczęśliwszy dzień mego 
życia 

Grand-Kino — Czerwony sułtan 

JAR — na scenie: Łódź — A gentyna; 


na ekranie: Skończona pic 
Metro — Droga bez powrotu 
Miraż — Żona za 1000 rubli 
Przedwiośnie — Miłostki 
Palace — Dziś wieczorem u mnie 
Rakieta -— Folies Bergere 
Rialto — Orlow 
Sztuka — Wielki gracz 
Zachęta — 1) Kwiaciarka z P: 
2) Dziewczęta w mundurkach 
WYSTAWY. 
Piotrkowska 150 — W 
bułgarskich. 


term; 
stawa Obrnzów 


Co zgotować ulro na obiad? 


Barszcz burakowy z 
czeń wieprzową z 
cytrynow 


Tylko zł. 2, 50 gr. 


miesięcznie 
kosztuje abonament „ECHA“ 
z odnoszeniem do domu 
Prenumeratę zamawiać można od każdegą 


dnia miesiąca 
Adres; 
Łwirki 2 (Karola) lub tel. 102-28, 
lub Pietrzowska il, tel. 102- 29, 


odbiorze w administracji Żwirki 1 
(Karola) lub Piotrkowska 11 prenumere* 
ta wynosi tylko 2 zł, 10 gr. 


uszkami, pie 
kapustą, legumina 


i 


Pamietaj o ofiarach! 
dla najbiedniejszych 


Str, B. 


Spośród licznych chorób atakujących or 
ganizm ludzki, wiele z nich związanych 
est ściśle z zawodem. 
Większość chorób płucnych powstaje 
naskutek wdychiwamia pyłków najrozmai- 
tszej natury. W. jednym wypadku pyłki te 
mogą być trujące wprost, w innym mniej 
szkodliwe, wywołujące jednakże t. zw. py- 
licę płuc. Robotnicy zatrudnieni przy obra 
bianiu wełny, jedwabiu i skór zwierzęcych 
mogą powiedzieć, jak ujemnie wpływa ich 
zawód na stan płuc. To samo fryzjerzy, Xu- 
śnierze, górnicy i niezliczone rzesze innych 
robotników, zatrudnionych w najrozmai- 
tszych warsztatach pracy. mogą służyć jako 
żywy przykład, że najczęściej spośród nich 
tekrutują się chorzy na pluca. 
O ile jednak po większej części schorze- 
nia płucne rozwijają się u tej kategorii lu- 
dzi, wskutek draźnienia tkanki płucnej temi 
czy Innemi pyłkami, w niektórych przypad- 
kach choroba wybucha naskutek wdycha-- 
nia do płuc zarazków. Taką chorobą zawo 
dową a jednocześnie zakaźną jest ft. zw 
choroba szmaciarska. Jak sama nazwa wska 
zuje, występuje ona wśród handlarzy szmat 
gałganiarzy oraz ludzi stykających się ` ze 
skórami zwierzęcemi, a więc u rzeźńików, 
garbarzy, kuśnierzy itd, 
Choroba szmaciarska ma kilka synoni-- 
mów. Nazywa się Inaczej po polsku — wą- 
glik. Jest to ten sam anthrax, którego mis- 
nem ochrzczony jest wrzód albo t. zw. kro- 
stą czarna, występująca najczęściej na kar 
ku. na tułowiu, rzadziej ma twarzy i kończy 
nach, a krosta ta nazwana została anthra- 
xem dlatego, że jest czarna, jakby zwęglo 
na (anthrax oznacza po grecku — węgie) 
Niejeden lnik zapyta chyba w tem miej-- 
scu, co ma wspólnego anthrax czyli t. zw. 
krosta czarna, występująca w postaci wrzo 
du najczęściej na karku, z chorobą szmąciar 
ską, która jak nadmieniliśmy, powstaje na- 
skutek przedostania siędo płuc zarazków 
wraz z powietrzem oddechowem.  Odpo- 
wiedź jest prosta, Oble te sprawy choroba- 
we, jak | inne jeszcze dwie jej postacie ma- 
ją wspólny czynnik chorobowy, którym jest 
zarazek wąglika. 
W jaki sposób zarazki te dostają się do 
organizmu człowieka? Wąglik czyli anthrax 
jest właściwie chorobą zwierząt trawożer-- 
nych (krowy, konie, barany). Zarazki wy- 
dzielane z moczu i kałem zwierząt zanie 
czyszczają pastwiska. W ten sposób szerzą 
Się one wśród zwierząt zdrowych, wyprowa 
dzonych na: pastwiska zanieczyszczone, 
Przeniesienie zarazków na człowieka od 
bywa się bezpośrednio przez styczność 7 
choremi zwierzętami, ich mięsem, skórą lub 
włosiem. żywe zarazki korzystają z oparze 
lin w skórze, powodując po 2—3 dniach po- 
jawłenie się w tem miejscu t. zw. czarnej 
krosty (wrzodu) czyli anthraxu. Charaktery 
styczną cecha anthraxu jest, że rozwija się 
szybko. W ciągu jednej doby zjawia się kro 
sta z olbrzymim naciekiem 1 olbrzymiem za- 
pałeniem całej okolicy. Bieg sprawy może 
się ograniczyć tylko do objawów miejsco- 


ga 
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STRESZCZENIE: 
W pensjonacie pani Grąbczewskiej przy 


ulicy Mokotowskiej, została zamordowana bo 
gata Amerykańka Tankery. Pod zarzutem do 


dowanej Lucjana Drosta z Czeladzi. D: 
przed sędzią śledczym zeznał, że miaj widze 
nie, iż a drag, M dokonał mężczyzna z 2 kulami 
w ciele, Spowodu braku dowodów winy 


się do niego baron Pliick, którego ojciec 20 
stał zamordowany przez człowieka z 2 kulami 
w ciele i zaangażował Drosta jako detektywa 
cy ojca. 


skiego, ię 
wartości 2 miljonów złotych za miljon. 


ńgrabić barona Pilecka. 


Drosta w kasie, 
pod Warszawę 


wych albo taż dawać objawy ogólne, Dzie- 
je się to w tym wypadku, kiedy infekcja się 


szybko, dając obraz ciężkiego zakażenia z 
wysoką gorączką 
się zakażenie na tie 
krwi zarazków 
wrót zakażenia, Dzieje się to jednak rzad- 
ko. 

Zarazki waglika mają powinowactwo nie 
tylko do skóry. Wprowadzone do płuc wra” 
z pyłem, najczęściej u szmaciarzy, kuśnie— 
tzy i td. wywołują 


Podstępny wróg człowieka. 


CHOROBA SZMACIARSKA. 


p 
SKUTECZNA WALKA Z NIEBEZPIECZENŞSTWEM, -ciri koik ia duchowe 
cząca o tem. że prześladowania duchowień- 


wgłąb tkanki podskórnej i zarazki 
dostają się do krwi. 
We krwi zarazki rozmnażają się bardżo 


Niekiedy odrazu rozwija 
przedostania 
widocznych 


się GO 


wąglika, bez 


zapalenie obustronne 


środków dopiero wówczas, 
się rozwinęk. 
większe sukcesy, niż leczenie. 


wę ky, mi leza Ja Autoren o) O 
45 METROWY KRATER 
EREM 


EH wygasłego wulkanu. 


żużla spada na całą okolicę, a wiatr dono | szę dr. Macfarland — nie oznacza 
si pył aż do odległego 0 300 km. Honolulu mniej że prześiadowania duchowieństwa ka 
opuszczając |tolickiego zmniejszyły się. Oznacza to tylko 
Wyspy Hawajskie są PO- |że prześladowcy chwycili się 

na |tod, obawiając się słusznie, iż ze krwi mę 
któ- |czenników budzi się do życia 


CRU 


kiedy 


Zapobieganie bowiem daje 


Na wyspie Hawai, największej z archipe 
lagu Hawajskiego, nastąpił wybuch wielkie- 
go wulkanu Mauna Loa, Mauna Loa 


liczy 4200 mtr. wysokości: 
cd r. 1926, gdy straszny wybuch 


Na półkach księgarskich w New Yorku 
ukazała się niczmiernie cenna praca, ilu-- 


stwa katolickiego bynajmniej nie ustały za 
czasów rządów nowego prezydenta Carde- 


choroba 


nasa. Autores tej książki pt. „Chaos in Me |S 


Ludność ucieka w 
swe domosiwa . 
chodzenia wulkanicznego, znajduje się 
nich 40 wygasłych już wulkanów, z 


popłochu, 


wulkanu 


Proszą księdza do chrztu 


EM Meksykańskie pułapki. 


xico“ jest znany uczony protestancki, dr. 
Charles S$. Macfarłand, który napisał ją po 
dłuższym pobycie w Meksyku na podstawie 


napisana nie przez katolika lecz przez prote 


p, 342 


| a= 


Książka ta posiada 
wymowę, że jest 


własnych obserwacyj. 
tem większe znaczenie i 


stanta ,a więc człowieka, którego trudno po 
sądzić o jakiejś tendencyjne przedstawianie 
faktów i subjektywne nastawienie. Pracę 
swą dr. Macfarland ilustruje bogato danemi 
statystycznemi i cyframi, które aż nazbyt 
przekonywująco mówią same za siebie. 
„To, że w ciągu ostatnich dwóch lat licz 
ba popełnionych morderstw zmałała — pi- 
bynaj- 


nowych me-= 


nowe ziarno 


¿ płynem w bokach i krwiopiuciem. 
tieg choroby iest bardzo ciężki. 
ciężkie schorzenia wywołują te szme zaraz- 


nem mięsem, Tak samo jak na skórze pow 
stają w jelitach liczne owrzodzenia, 


Niemniej 


zniszczył całe połacie wyspy, wulkan drze- 
rat spokojnie. Obecnie lawa toczy się szero 
ką na 8 km. rzeką paląc i niszcząc wszy- 
siko na swej drodze. Z krateru wydobywa 


Prze- 


dając 


szym z wygasłych wiilkanów 


ją się słupy ognia, deszcz gorącego pyłu i | dzie, 


rych czynny jest tylko Mauna Loa. Najwięk |chrystjanizmu. Dzisiejsze metody są może 
hawajskich | jeszcze bardziej wyrafinowane niż wydala— 
jest Haleakana, który liczy 3058 m. wyso- |nie z granic państwa, więzienie itp." 

wodci a kraier jego mierzy 45 km. w obwo- 


W roku 1926 tj, wówczas gdy się wła 
ściwie rozpoczął okres krwawych prześla- 
dowań Kościoła katolickiego „przebywało 


krwawe wymioty'i krwawe stolce 
choroby jest zazwyczaj niepomyślne, 


powiedziana wąglikowi w świecie zwierzę 
cym obniży» w 
się tej choroby wśród ludzi. Z drugiej strony 
mędycyna zdobyła jeszcze jeden oręż {0 
walki z tem 
eurowicę 
ny iść raczej w kierunku zapobiegania chò- 
robie 


Zejście 
Na szczęście postęp higieny i walka wy 


wielkim stopilin szerzenie 


niebezpiecznemi zarazkami |— 
Wszystkie wysiłki mimo to. win 
wszystkich 


aniżeli - zmobilizowania 


É 
ToN 


> = 


także 


ZIMA w PARKU. 


Przymrozek wypłoszył z parku 


spacerowiczów, jedynie wspa- 


niały łabędź 


krałobrzz, 


mi į odparł z pobłażliwym uśmiechem: 


wytwarzania. 


ożywia zamarty 


PERŁY RZECZNE 


mają piękniejszy blask, A 


Nietylko Jsponja prodykuje perly, sztucz wyników zupełnie dodatnich. 
nie zmuszając ostrygi do ich 
Przemysł ten rozwinął się 
Górnej, gdzie w potokach o zwolnionym bie 
gu zakłada się kolonje muszel i dochodzi do 


Proceder polega na tem, że u żyjącego 
w Austrii |zwierzęcia wycina się 
kaważck skóry 

wkłada w nią ziarno piasku i według wsze 
|kich zasad chirurgii wszczepiając w inną 
|muszlę, gdzie zrosta się i w ciągu paru lat 
wytwarza perłę, Celem kontroli jej kształ-- 
tów i wielkości, muszli nie otwiera się, lecz 
prześwietia promieniami Roentgena. 

Powstałe w ten sposób perły rzeczne ma 
ją nieco inny skład od naturalnych morskich 
natomiast piękniejszy blask, dzięki czemu 
cieszą się w handlu znaczną popularnością 
Sam przemysł jest stary, jeszcze Maria Te- 
resa miała naszyjnik z austrjockich pereł o- 
statnio jednak został rozbudowany I zmoder 
nizowany. 


PODSŁUCHANE 


SPOTKANIE. 
Dna: — Czekaj na mnie o ósmej pod ze- 


garem. 
On: — Doskonale, A kiedy przyjdziesz? 


WYTRWAŁY. 


— Kocham pańską córkę od 15 lat 

— Dobrze, a czego pan chce? 

— Chciaikym ją pojąć za żonę. 

— Nic wiecej? Myślałem, że pan zażąda 
ode mnie emerytury, 


Czy 'esteś członkiem 


L.©.P.P.< 


dniarzy? Julcia przebiera się w kinie? 


|krzyknął w konsternacji. — Julcia jest 
— Panie hrabio. kobieta zawsze wy” zlodzięiką? Julcia należy do bandy zbro 


ogółem na terenie Meksyku 
3.000 kapłanów 


Dziś — na 15.000.090 ludności! — pozo 
stało zaledwie 334 księży, posiadających 0= 
ficjałne prawo pełnienia swych obowiązków 
duszpasterskich. Chociaż kapłani ci posia= 
dają pozwolenie na sprawowanie swych 
funkcyj, są oni jednakże niejednokrotme 
prześladowani w sposób okrutny i barba= 


į |rzyński. Jaką „swobodą” cieszą się ci kapia 


ni świadczy najlepiej fakt, że w samym tył 
ko stanie Jalisco w archidiecezji Guadalaja= 
ra od grudnia 1934 r. do marca 1935 r. us 
więziono spośród tych rzekomo wolnych ka 
płanów — 34. Prócz tego 10-ciu księży wy 
dalono cafkiem z granic Meksyku. 

Jako dokument, odźwierciadlający obec- 
ne stosunki w Meksyku dr. Macfarland cy 
tuje m. in. notatkę z prasy meksykańskiej 
następującej treści: 

„Któregoś dnia ks. Aguaco w Ribera del 
Bonqueron powiadomiono, że jest oczekiwa 
ny przez grono wiernych dla udzielenia: sa* 
kramentu małżeństwa oraz chrztów. Gdy 
ks, Aguaco udał się pod wskazanym adre-= 
sem okazało się, że była to poprostu pułap 
ka, zastawiona przez płatnych agentów rzą 
dowych celem zresztowania kapłana. Ks 
Aguaco uwięziono. Przebywa on do tej po- 
ry w więzieniu, gdzie — jak zdołano się do* 
wiedzieć — poddawany jest różnego rodza- 
ju męczarniom | poniżeniom. Gdy pewnego 
dnia pod więzieniem zebrał się spory tłum 
żądający wwolnienia kapłena, kilku zbirów 
spośród tych samych agentów rządowych 
poczęło 

strzelać do bezbronnych, 

raniąc śmiertelnie trzy osoby, w tem małe 
dziecko. Wobec powyższego stanu rzeczy 
do miarodajnych czynników rządowych u-= 
dała się specjoina delegacja, która jednako= 
woż nie zdołała nic uzyskać, Obecnie istnie 
je poważna obawa, że nieszczęśliwy kapłan 
zostanie wkońcu potajemnie z”mordowany 
w swem więzieniu", 


szedł tutaj. I niech stróż zamknie bramę 
i nikogo nie wypuszcza z domu... Cho 
ciaż nie warto. Morderca napewno jest 


| GUY DE TERAMOND 


konania zbrodni aresztowano sąsiada piej 
Jrost | 


pociagu kochanka hrz 
|żujgca pod przybranem naz 
ny Miynaiczyk: 


Drosta zwolniono. Następnego dnia zgłosił | 
siebie i w Warszawie umówili rendez-vous 


którego zadaniem miało być wykrycie mórder 


Do barona Pliicka przybył hrabia Awazo- 
ii- Viscoza, reprezentant maharadży indyj- 
proponując mu zastaw klejnotów, 


O klejnotach w szafie mówiła cała War- 
szawa. Dwaj bandyci przez mieszkanie w są 
siednim domu postanowili "ostać się do kasy 
Hrabia Viscoza byt też bandytą, który chciał 
za kłopot: 

Drost przybył do hrabiego Viscozy i za 
rzucił my. że jest mordercą pani Tankery 
Hrabia” przy pomocy Ssłużacego zamknął 
poczem wyjechał na wieś 
Tam został zawiadomiony 


zzz OO 
Redaktor naczelny: Franciszek Probst. 


parcie. gdzie prośby i groźby nie poma“ 
gają, tam kobieta zawsze sama wszyśt” 
ko wypapie. Zapewniam pana» w ciągu 
tygodnia pańska Julcia opowie nam nie” 
czego pragniemy sie dowie” | 


E Tam, gdzie mężczyzna milczy u” 
sk ry | tylko to. 


dzięć, ale jeszcze ponadto wszystko, 0 
ee co wcać pytać nie będziemy! l 

_rowiEść Ji Czy pan sędzia fest tego pewny* 

— Bezwzględnie! 
6,77 Jak wy tego dokonacjie? 

„elicji o włamaniu do kasy — To nasza tajemnica służbowa. Za” 

a lo Lese = pewmiarr para żę będziemy znali dəkła- 
Kasę ZA ponita O wIYWóczy, Z dnie Życie całe pafskiej pokojówki! 
a, postanowił zwabić go zapomo- Mam wrażenie, że jesteśmy na dobrym 

cą swej kochaaki ponownie d) Warszawy tropie, A teraz — dodał Karnowski — po 
i zamknąć mu usta na zawsze. Wracające y |pieważ nie należy robić niepotrzebnego 


z Czeladzi do Warszawy Dresta spotkała W|. zali os so 2 i i 
biego Viscozy, podró- | zamieszania, zechce pan hrabia łaskawie 


wiskiem Karoli- | zawołać tutaj tę młodą osóbkę. Popro” 


ten sposób postępowania jest zbyt rady” 


Tak, ale społeczeństwo musi cza” 
sem używać sposobów radykalnych aby 
sie obronić. Jeśli pańska pokojówka u" 
dzieli nam dostatecznych wviaśnień. do” 
tyczących jej zachowania, wvpuścimy iq 
przeprasżając 


A jeśli ona nie zechce niczego wy” 
, bo ostatecznie.. 
Sędzia Karnowski wzruszył ramion? — To naprawdę niesłychane! — wy” 


Á Z 


jaki sprawi” 


wny, Podróż zbliżyła ich do |szę ją, by zechciała towarzyszyć mi w 


taksówce, która czeka przed bramą 7 ie 


g dnym z moich ludzi., 
— Aosztując? — powtórzył wolnoj — Dobrze — rzekł hrabia. któremu 
hrabia, — Czy nie uważa pan sędzia, łe |nie drena?! żaden muskuł w twarzy. 


Wstał. podszedł do biurka i nacisr:ął 
dzwonek. p, 

Chwilę później Nam stanął na progu 
gabinetu. 

— Czy Julcia jest w domu? 

— Zdaje mi się że tak, panie hrabio. 

— Niech przyjdzie tutaj natychmiast. 

— Dobrze, panie hrabio. 

Gdy służący oddalił sie. Abazoli"Vis" 
cosa zwrócił się w stronę swego roz- 
mówcy: 


Odbiło w drukacni Władysława Stypułkowskiego 


w Łodzi Piotrkowska 195 (Źwirki dawniej Karola 2) 


— Proszę para — odparł spokojnie 


Karnowski. — To pewnie jeszcze nie ko 


niec, Śledztwo zapewne szykuje nam je- 


szczę niejedną niespodziankę. gdyż... 


Nie dokończył zdania. Nam wpadł dz 
gabinetu, jak wicher. Twarz miał wy” 
krzywioną grymasem przerażenia, oczy 
błędne. ręce mu drżały. Jakieś niezwy” 
kle wzruszenie tak go opanowało, że rie 
mógł wydobyć z siebie ani słowa. Wkon 
cu uczynił nadludzki wysiłek i wykrztu 
sił: 

— Proszę pana» Julcia zamordowana.» 

— Gdzie? — wrzasnął sędzia śledczy: 

— W kuchni... 

Wszyscy troje wytiegli z pokoju. 
Kuchnia znajdowała się na drugim końcu 
mieszkania, prowadził do niej długi ko- 
rytarz. Gdy hrabia i sędzia znaleźli się 
wreszcie w kuchni. straszliwy widok 
przedstawił się ich oczom, Julcia leżała 
na środku, twarzą do podłogi z rozkrzy 
żowanemi ramionami. W plecach jej 
tkwił aż po rękojeść duży nóż kucherny. 

Dokoła niei sączyła się duża struga 
krwi powiększająca się z każda chwilą. 

Podczas gdy hrabia rzucił się w stro 
nę nieszczęśliwej dziewczyny. aby posłu 
chać. czy serce jej bije jeszcze. sędzia 
szybkim i fachowem spojrzeniem badał 
miejsce zbrodni. 

— Proszę zejść ratychmiast — rozk: 
zał Karnowski Hindusowi—i powiedzieć 
policłantowi, który czeka w samochodzie 
przed domem aby natychmiast przy” 


już dalsko! 


Zwracając się do hrabiego, zapytał* 
= I co? 
— Nie żyje! — szepnął Abazoli*ViS" 


cosa. 


Upadł na krzesło. czyniąc rozpacziić 
we wysiłki, by nie wybuchnąć płaczem 

Juicia nie żyła... Wszystko rozpadał0 
się dokoła niego... Julcia była zamordo” 
wana przez jakiegoś nędznika bez I 
tości. 

To poświęcenie było ponad jego sil% 
a wybawienie ze szponów policji zbył 
drogo okupione! 

I nie mógł nawet nic powiedzieć! MŚ 
mógł poddać się bólowi. gdyż to mogi0”) 
by go zdradzić... Musiał obojętne" + 
okiem spoglądać na zwłoki ukochanej K“ 
biety, nie mogąc nawet złożyć pożeci” 
nego pocałunku na jej stvgnącem czolč 

— Psiakrew — rzekł sędzia śledczw 
kiwadąc głową. Zawsze jest to samo 
Jak człowiek myśli» že jest już u co 
nagle wszystko się rozlatuje.. Sw? 
drozą cóż za niesłychany zbieg okolic? 
neści. Przychodzę zaaresztować tę K0 
biete, a tu sprzątają mi ją z przed nosół 
Zupełnie. jakby zbrodniarze odzadli M! 
je myśli! 

Spostrzezając zrozpaczona minę ht? 
biego Abazoli-Viscosa, dodał: 

— Niech pan sie tak uie przejmiułć 
drogi panie hrabio. Nic jeszcze nie jest 
stracone, Jeszcze przyskrzynimy tYS 
łotrów! (d. c. n) 


Za redakcię odpowiada: Roman Furmański. 
Za wydawnictwo odpowiada: Władysław Stypułkowski.* 
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